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Czwartek, 23 Października 1884. 
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Wychodzi codziennie o godzinie % po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel. 4 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 eentów 
pocztą 7 centów. — Biuro Redakcyi i Administracyj 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankowań, — 
Roklamacye otwarte wolne od opłaty. 


N" 


Prenumerate z 
sięcznie 1 zł. 35 ct. 
Prz 


rzesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł,, mie- jj 
w miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwa 
gwodnik naukowy i literacki, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej” 


wartalnis 3 zł., miasięcznie 1 rt. 


otrzymują cato- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy pranumorują od 1 stycznia do 


końca 0z6TWG8 
Il drudzy 30 st. — 


lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroczni zaś i miesięczni z» dopłatą, pierwsi 75 et., 
Przewoduik pranumerowany osobno kosztuje % zł, 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 

Jego ces. i król. Apostolska Mość ?ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 15 
października b. r. kanonika-proboszcza gre- 
cko-katolickiej kapituły, Benedykta Lityń- 
skiego, zamianować najmiłościwiej kusto- 
szem kapituły katedralnej a kanonika, Pa- 
wła Matkowskiego. scholastykiem ka- 
pituły, dalej kanclerza ordynaryatu i profe- 
sora teologii pastoralnej w przemyskiem gre- 
cko-katolickiem seminaryum, Karola W oło- 
szyńskiego, i katechetę w wyższem gi- 
mnazyum w Samborze, Mirona Podolig. 
skiego, kanonikami. 


C. k. sąd krajowy wyższy w Krako. 
wie zamianował Jana Schóssera, podo. 
ficera rachunkowego przy pułku piechoty 
nr. 90 w Przemyślu, kancelistą przy e. k. 
sądzie powiatowym w Pilźnie. 


Obwieszczenie. 


Na dniu 31 października 1884 odbędzie si 
o godzinie 9 przed południem losowanie o. 
bligacyj funduszów indemnizacyjnych Gali- 
cyi wschodniej i zachodniej, tudzież Wiel- 
kiego Księstwa Krakowskiego w lokalu e. k. 
Namiestnictwa, jako Dyrekcyi funduszów jn- 
demnizacyjnych, w nowym gmachu na 3ciem 
piętrze. 

Co się niniejszem podaje do powszech- 
nej wiadomości z nadmienieniem, że stosow- 
nie do tutejszego obwieszczenia z 3 marca 
1873, l. 1413 (Dziennik ustaw i roz 
dzeń krajowych, zeszyt VIII Nr.21) wyloso- 
wane zostaną, obligucye indemnizacyjne: 


A. „Funduszu indemnizac r ko 
kiego Księstwa Krakowskiego : Z ai 


porzą- 


3 oblig. zkuponami po 50 zł. 150 zł 
; LJ 1 n 100 n 8400 n 
W n n „n 500 3500 , 
n "m n 1000 19000 ” 

L. Bi. b. na 5000 , 50u0 , 

i oblig. lit. A. nominalnej wartości 17950 ` 


zn 
razem . . 49000 zł. 


ZAOÓTE SERGE 


METRO D OKEE 


(Ciag dalszy.) 


XII. 
Sam jeden. 


W kilka miesięey potem co powyżej, 
wywieziono Karola na Wschód... daleko. i 
Biedna Amelia legia na łożn boleści, 
otaczana codziennie gam staraniami sy 
ma... niekiedy i innycu dobrych osób... po- 
między któremi, Bolewska — pomimo pode- 
szłego wieku — siadywała najczęściej u wę- 
* cą chorej, dzieląc się z nią skromnem 
wojem mieniem jak siostra lub matka i wy- 
ręczając Stasia , potrzebującego choć chwilo: 
wego wypoczynku. se 
= Stan zdrowia Amelii był bez nadziei. 
Wiedzieli o tem wszyscy, prócz Stanisława. 


zawołanie, zamknięty z nią razem w cia- 
snym, ubogim, dusznym pokoiku , do które- 
go trzeba było się przenieść po opuszczeniu 
wspaniałego mieszkania i sprzedaży zbytko” 
wnych mebli. , 
Gościnności, ofiarowanej przez panią 
irenę życzliwie, Amelia przyjąć nie chciała, 
czuła się bowiem tak obeą w świecie pol- 
„skim, tak do niego zniechęconą, tak mu na- 
„wet wrogą, że wszelkie zetknięcie się Z „CU- 
í dzoziemcami* było jej uciążliwem. Odwoła- 
a się kiedyś o pomoc do teścia, pana Fi- 
lipa Mowelskiego, ale ten, na list adresowa- 
ny do niego, do Krakowa, nie odpowiedział 
ani słówkiem. To, — słusznie poniekąd — 
zwiększyło gorycz w jej zbolałem sercu. Le- 


AA r 


Od rana do wieczora pozostawał 3 


— e 


B. Funduszu indemnizacyjnego Galicyi 
zachodniej : 


iø. n kuponami po 50 z. 2100 zł 

M MAE 100, ET 
Gio. zoo e „500, 520009: 
158 s „ 1000 „ 158000 , 
9 a. „ 5000 250005: 

64 > „ 10000 60000 ,, 

i oblig lit. A. w nominalnej wartości 148500 „ 
razem 4776000 zł. 


O. Funduszu indemnizacyjnego Galieyi 
wschodniej : 


2 oblig, z kuponami po 50 zł 2600 zł. 
s AAA. + 100 „—.500004, 
119 K » 500 „ 59500 „ 
356 A „n 1000 „ 356000 „ 
13 , k „ 5000 „ 65000 , 
jt ©. » , » 10000 „ 100000 „ 
i oblig. lit. A.w nominalnej wartości 252900 , 

razem 885000 zł. 


Z c. k, Namiestnietwa jako Dyrekcyi fundu- 
szów indemnizacyjnych. 


Lwów, dnia 2L października 1884. 
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C NIEURZĘDOWA 


CZĘŚ 


= a 20 osz 


Lwów, 23 października. 


Dziś ma nastąpić otwarcie nad- 
zwyczajnej sesyi parlamentarnej w 
Anglii, a jakkolwiek głównym przed- 
miotem obrad miał być tylko projekt 
reformy wyborczej, to jednak, jak do- 


wnioski. Jednym z takich, przez zwa- 
śnione stronnictwa liberalne i konser- 
watywne nieprzewidzianych wniosków, 
ma być propozycya od rządu, ażeby 
parlament wybrał specyalną komisyę, 
któraby się zajęła zbadaniem rzeczy- 
wistego stanu floty wojennej. Z wnio- 
skiem tym połączony jest inny, który 
wychodzi od admiralieyi angielskiej, 
domagającej się od skarbu państwa 
znacznych kwot na budowę lekkich, 


żąc w łóżky — dopóki mogła — pisywała 
do pani Lepelletier do Pajda w korespon- 
pe o znajdując jedyną osłodę. W pi- 
smach swoich wylewała cały nadmiar smu- 
ten, żalu, niezadowolenia, gniewu i wzgar- 
dy dla Społeczeństwa, które tak jej, Jak 1 
Karola ocenić nię umiało, które zajęte goje- 
niem tysiącznych ran świeżo poniesionych, 
nie Spieszyło do jej stóp z oznakami wdzię- 
czności i hołdów jakich się spodziewała. 
Zapewniałą — a raczej nie wiedziała pe- 
wno — ża rodacy jej, w stokroć szczęśliw- 
szem od nas znajdujący się położeniu, wiele, 
a Abd winni byli temuż społeczen- 
stwu, A niedość „O ia icy, Z Wie- 
rzytelności ARE an E — nikt 


jednak im t ki bezwzglę- 
dnem nie Ściga potępieniem. . 05 
„2 LŻMA ów, jak egoizm pojedyn= 
'mdywidnów, karzą prędzej czy później 
NE ae: Dawet w epokach, kiedy zasada : 
A ze rozumiana miłość zaczynać się po” 


na aa siebie“ — nważaną jest za Jedy- 
+ ozimna, je a | utrzymującą 
życie. ı Jedyną budzącą i utrzymuj 

F Z nien 


F enawiści Amelii do wszystkiego €0 
polskie, nie był i Stag po wżęgci wyłączony: 

„<Aawilami, nieszczęśliwa męczennica, 
OLĄ ODA matka, czuła się istotnie matką, 
i tuliła syna do łona, okrywając gorącem! 
pocałunkami twarz jego wybladła i zmęczo- 
ną ciągłem czuwaniem ; ale zwykle trwało 
(t berge krótko. Rozdrażniona dolegliwo- 
ściami fizyeznemi prześladowała go szyder- 
| czemi nazwami. Niekiedy odpychała Stasia ze 
wstrętem , wyrzucając mu jego narodowość 
i pochodzenie, jego brak dowcipu, jego do- 
broć dla wszystkich , a obojętność dla bab- 
lki — której Staś nie pamiętał weale — 
| oraz nieczułość dla niej samej, pomimo, że 
chłopiec dnie i noce spędzał u jej łoża, czy- 
| niae wszystko, co było w jego mocy, aby 
ją rozerwać pocieszyć, zabawić, uleczyć. 


zdolnych do szybkich ruchów, a do- 
brze uzbrojonych pancerników. Na 
wypadek ten oddawna już starano się 
przygotować umysły w Anglii. Naj- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów 
kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agancya p. Adama, Rue Clement 4. 
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potrzebowała admiralicya na budowę 
nowych okrętów. 

Nie podlega najmniejszej wątpli- 
wości, że ruch ten, zdążający do po- 


i pierw rozpoczęła prasa niezależna u- | wrócenia państwu Wielkiej Brytanii 
| bolewania nad upadkiem floty, a na- | dawnego wpływu, przynajmniej pośród 


noszą, przygotował gabinet także inne | 


stępnie i prasa ministeryalna, nie bez | 
inspiracyi zapewne, powtórzyła też 
same skargi, lubo w świetle nie tak 


państw współzawodniczących na mo- 
rzu, wywołany został wzmagającemi 
| się aspiracyami polityki kolonialnej na 


jaskrawem. Przedmiot ten, jest bądź | kontynencie. Jeden ze ściśle ministe- 


co bądź popularny dla każdego gabi- 
netu. W Anglii, gdy idzie o uchwa- 
lenie przez reprezentacyę narodu zna- 
czniejszych sum, 0 nowe wymagania 
do kontrybuentów, powtarza się zaw- 
sze ta sama taktyka, czy u steru znaj- 
dują się ludzie stronnictwa konser- 
watywnego czy liberalnego. Upadek 
bowiem potęgi i wpływu angielskiego 
i sprawa jego podźwignięcia nie mo- 
że być kwestyą frakcyjną, ale jest 
sprawą wszystkich stronnictw. Po czę- 
ści zatem nacisk ze strony opinii pu- 
blicznej, po części rzeczywisty nie 
nader świetny stan floty angielskiej, 
a nakoniec popularność samej sprawy, 
zwróciła ogólną baczność w powyż- 
szym kierunku. Umysły narodu han- 


ryalnych organów angielskich konsta- 
tuje, że w Europie zaszło nagle sta- 
nowcze przeobrażenie stosunków, i że 
pogodzić się trzeba z faktem, iż inne 
aństwo rozstrzygać już teraz będzie 
w sprawach zaatlantyckich kolonij; 
z drugiej jednak strony — dodaje 
tenże organ — Anglia powinna się 
oczuwać do wielkiej odpowiedzialno- 
ści wobec narodu, i postawić się od- 
owiednio do świetnych tradycyj swo- 
ich. Podobne głosy obudzaja w naro- 
dzie angielskim aspiracye wojenne, a 
nawet — rzecz dotychczas niezwykła 
w Anglii — niektóre dzienniki poczę- 
ły się domagać wprowadzenia po 
wszechnego obowiązku służby wojsko- 
wej. Obowiązek ten, jak wiadomo, 


dlowego, który ma przedewszystkiem | jest wstrętny Anglikom , którzy wolą 
interesa w koloniach, nie mogły po-|opłacać drogo usługi najemnej siły 


zostać obojętne na objawiający sie w 
|Europie prąd do kolonizacyi. Tem 
jsie tłómaczy rozpoczęta nader ży- 
|wa dyskusya nad stanem iloty i mig- 
rą obronności wybrzeży angielskich. 
Rząd ogłosił korespondencyę urzędo- 
wą pomiędzy ministerstwem wojny a 
ministerstwem kolonij, w której ten 
ostatni departament zwraca uwagę na 
konieczność silniejszego ufortyfikowa- 
nia portów i miast nadbrzeźnych 
w licznych koloniach angielskich. Kosz- 
ta tych fortyfikacyj obliczono na dzie- 
więć kroć sto tysięcy funtów angiel- 
skich, oprócz kosztów, których będzie 


z a aw a EE PETERA, an 


~ O uleczeniu jednak, mowy być nie 
mogło. 
Otyłe, ciężkie, silnie rozwinięte ciało, 
nadwątlone raoralnemi przeciwnościami i u- 
dręczeniami , stawało się coraz bezwładniej- 
szem, a duch słaby i pospolity nie był w sta- 
nie pokrzepić go i podtrzymać, Puchlina skrę- 
powała nogi i powoli posuwała się ku sercu. 

Od Karola listy nie przychodziły. Nie- 
szczęśliwa kobieta 
bardziej, przyczynę milczenia przypisując Za- 
pomnieniu i obojętności. 

Kto wie ?.. może się nie myliła w tym 
względzie. Mąż jej należał do kategoryi na- 
tur wyjątkowo samolubnych , które pod na- 
ciskiem i 
się i chłodną, 
potęguje si 


i poświęceń, rzucony w obce otoczenie, Wy- 


zuwał się z przywiązania rodzinnego. wyna- 
rad 


awiał — uczuciami przynajmniej i kierun- 


za opuszezonemi, Zdawało mu się, że smu- 
tne położenie, w jakiem się znajduje, dosta 
tecznie go tłómaczy i usprawiedliwia przed 
ludźmi, z sumieniem zaś własnem tak łatwo 
hodził w układy, tak mało potrzebował 
sobie zadawać trudu, aby pozostać z niem 
w zgodzie, że nie czynił żadnych usiłowań, 
aby wyrwać się z zimnego cdrętwienia, w ja- 
kie popadł na dalekiej obczyźnie. 

— Cała sztuka życia, dopóki tleje choć 
iskra nadziei — myślał — polega na zasy- 
paniu oczu bliźnich złotym piaskiem.... Stra- 
mnie z ojczyzną i moimi, 
fatygować.... 
ciekawego, abym miał o tem donosić. 


lub roślina... 


martwiła się tem Coraz | wiódł, 


b 
kiem przekonań — nie goniąc myślą nawet | 


ciłem już wszelkie nadzieje, które wiązały | 
po co mam się j sił na szezląg, na któr 
a że wegetuję to nie przecie | wygodn» posłanie. $S 
| niej kąpiele, sam j 
I wegetował istotnie, jak źwierzokrzew | z wanny wy 
wegetował, człowiek niegdyś | gotów zawsze z 
zdolny, wykształcony, bystry, rzutny, który | z fotelu, w 
w innych, normalniejszych okolicznościach | w oczach w 


zbrojnej, niż zaciągać się samym 
w szeregi. Słusznie też podnosi obe- 
enie prasa angielska, że jeśli cały 
naród w, sprawie służby wojskowej 
nie odniesie sam nad sobą zwycię- 
stwa, to i stan floty do dawnej świe- 
tności powrócić nie zdoła. 


Sejm Krajowy. 


(XXIV posiedzenie z d, 22 października.) 


(L) Około godziny 8 z południa poja- 
wił się w loży JE. minister hr. Falken- 


l w innym kraju, nie byłby niezawodnie 
ani prorokiem ani zbawcą ludzkości, ale 
mógłby stać się użytecznym i oddawać usłu- 
gı ziemi rodzinnej i społeczeństwu. 

(. Brak listów od Karola, jego przedłu- 
zające się milczenie było dla Amelii naj- 
Sroższym ciosem. W pośród całego zniena- 


Gwidzonego narodu, jedyny człowiek , który 


Je] istotną wyrządził krzywdę, który ją za- 
bo pojawszy za żonę, nie podniósł 
duchem do moralnego stanowiska żony, ten 


| Jeden właśnie jaśniał dotąd w jej oczach 
| wszystkiemi blaskami ideału. Kochała go, 


tęskniła doń, on jeden uosabiał jej szczęście 
7 e 4 7 ME ` + . . 
na ziemi. Niechby wrócił i bił codziennie, 


brzemieniem wiepowodzeń psują | niechby zabił nawet, aby tylko wrócił, aby 

w których egoizm wrodzony, | go mogła choć na chwilę do łona przy- 
í ę wraz z wzmaganiem się nie- f talić i 
doli. Oddalony od swoich, od ich pieszczot | ust prz 


rozpałone gorączką usta do jego 
ycisnąć. Och! gdyby nie ta choroba, 


| przykuwająca ja do łoża boleści jużby da- 


wno pojechała na kraj świata, wyszukała- 
0y 80, odnalazła i stała się znowu jego nie- 
wolnieą i panią; wierzyła bowiem — pewną 
była, że gdyby ją miał przy sobie, wnet by 
do niej należał. 
.  Tymezasem stan jej zdrowia pogarszał 
się z dniem każdym. Już i Staś widzieć za- 
czynał , że drogie dlań życie ucieka. Smu- 
tny, przygnębiony, nadludzkie siły zdawał 
się czerpać w sercu, aby podołać trudnemu 
zadaniu czuwania nad chora — nad tak stra- 
sznie chorą — moralnie i fizycznie zarazem. 
Jak młoda matka dba o niemowlę ukocha- 
ne, tak on dbał o swoją matkę. Do przesła- 
nia łóżka i zmienienia bielizny brał ciężką 
i otyłą kobietę delikatnie na ręce i przeno- 
ym naprzód urządzał 
am przygotowywał dla 
ą do wanny wkładał i 
Jmował , sam podawał lekarstwa, 
za lada skinieniem zerwać się 
kiórym na chwilę spoczął, aby 
czytać, Z wyrazu twarzy się do- 


hayn, w towarzystwie JE. p. Namiestnika 
F. Zaleskiego. i 

Sprawozdanie przerwališmy wczoraj 
podezas obrad nad rubryką VII, prelimina- 
rza wydatków „Zasiłki na cele wykształce- 
nia i oświaty* w kwocie ogólnej 456.058 zł. 
Sprawozdawcą komisyi był Wł. książę 5Sa- 
pieha. Poszczególne pozycye tej rubryki 
wywołały bardzo ożywioną rozprawę. I tak, 
przy pozycyi 48 (sześciu członkom krajowej 
Rady szkolnej po 1200 zł.) zabrał głos po- 
seł Chrzanowski, i w jaskrawych bar- 
wach przedstawił opłakany stan lokalności, 
w których mioszczą się gimnazya św. Jacka 
i św. Anny w Krakowie. W tej mierze czy- 
nione były przedstawienia do władz właści- 
wych, które atoli dotąd nie odniosły skutku. 
W tych przedstawieniach wykazano korzy- 
ści, jakie odniósłby Rząd i kształcąca się 
młodzież, gdyby w Krakowie na pomieszcze- 
nie gimnazyum św. Jacka zbudowano gmach 
osobny. Koszta tej budowy możnaby pokryć 
pożyczką, którą łatwo możnaby amortyzo- 
wać kwotą, jaką rocznie opłaca Rząd tytu- 
łem czynszu Dalej zwrócił mowea uwagę 
na połecanie książek szkolnych przez krajo- 
wą Radę szkolną; mowcę zastanawia prze- 
dawszystkiem to, że ta władza zaleca do 
użytku szkolnego czasami książkę taką, któ- 
ra jest gorszą od książki już w szkołach 
używanej, 

Poseł Weigel potwierdził w zupeł- 
ności wszystkie szczegóły przytoczone przez 
poprzedniego mowcę, a tyczące się bardzo 
złego pomieszczenia gimnazyum św. Jacka 
w Krakowie. Jako prezydent miasta zrobił 
mowes w chwili stanowczej przedstawienie 
do władzy szkolnej, że na wypadek pojawie- 
nia się cholery w Krakowie, musiałby 
z urzędu zamknąć to gimnazyum z powodu 
nader opłakanych stosunków higienicznych, 
panujących w zabudowaniu, w którem mie- 
ści się to gimnazyum. Ale i ze względów 
bezpieczeństwa publicznego, należałoby zam- 
knąć to gimnazyum; na wypadek pożaru, 
nikt nie uszedłby z życiem z tego miejsca. 
Plany na budowę nowego gmachu zostały 
już wypracowane przez oddział techniczny 
starostwa w Krakowie, a jeżeli do wiosny 
r. 1885 stan obecny, wadliwy, nie zostanie 
uchylony, wówczas magistrat krakowski bę- 
dzie musiał z urzędu zamknąć budynek, 
w którym mieści się gimnazyum św. Jacka. 

P. Romanowicz przypomina uchwa- 
łę sejmową z r. 1880, według której posta- 
nowiono w zasadzie znieść dwoistość w szko- 
łach średnich, i utworzyć jedną kategoryę 
szkół średnich , któreby młodzież przygoto- 
wywały zarówno do uniwersytetu, jakoteż 
do politochniki. Do tej chwili sprawa ta nie 
została załatwioną; mowca czyni w ogóle 
uwagę, że Sejm nie korzysta z kompetencji 
przysługującej mu eo do szkół średnich, a 
zwłaszcza realnych; tym sposobem zatraci 


się w ogóle, w praktyce, kompetencya Sej- | klauzula 
mu w tym kierunku, Dalej przypomina mow- | wniejszej 


ca liczne petycye nauczycieli szkół średnich 
w sprawie uregulowania stosunku suplentów; 
skutkiem tych petycyj wezwano Rząd do 
załatwienia tej sprawy; ze sprawozdań Wy- 
działu krajowego nie można się dowiedzieć 


na dwie połowy, są gorzej sytuowani niż 


dawniej. W tej mierze przytacza mowca 
przykłady i poleca tę sprawę rozwadze 
władz. 


Pos. dr. Zoll, jako członek deputa- 
cyi gimnazyalnej w Krakowie, potwierdza 
szczegóły, przytoczone przez pp. Chrzanow- 
skiego i Weigla, co do złego pomieszczenia 
gimnazyów św. Jacka i św. Anny w Krako- 
wie i wyraża Życzenie, ażeby kraj. Rada 
szkolna przedstawiła tę sprawę wys. Mini- 
sterstwu. 

Pos. dr. E. Uzerkawski, jako czło- 
nek kraj, Rady szkolnej, wykazuje, że wina, 
iż wymienione dwa gimnazya w Krakowie 
są źle pomieszczone, nie cięży ani na kraj. 
Radzie szkolnej, ani na Namiestnietwie. 
Władze te opierały się wyłącznie i jedynie 
na opiniach organów miejscowych w Kra- 
kowie, t. j}. magistratu i deputacyi gimna- 
zyalnej, które doniosły, że nie można zna 
leźć w Krakowie lepszych ubikacyj na po- 
mieszezenie tych szkół. Myśl p. Chrzanow- 
skiego, eo do bndowy gmachu nowego, jest 
trafna. ale dlaczegoż deputacya gimnazyalna 
nie poruszyła dotąd tej sprawy? (o się ty- 
czy poleceń książek szkolnych przez kraj. 
Radę szkolną, wyjaśnia mowea, że jest to 
rzeczą nieuniknioną; gdyby ta władza, po 
przedłożeniu jej jakiegoś dzieła i przekona- 
niu się, że jest dobrem, odmówiła polecenia, 
naówczas nastąpiłaby zupełna stagnacya w 
literaturze pedagogicznej. Co do uwag pos. 
Romanowieza o zniesieniu dwoistości szkół 
średnich, objaśnia mowca w dłuższym wy- 
wodzie, że kraj. Rada szkolna zwołała an- 
kietę, rozebrała szezególowo tę sprawę i 
obszerny elaborat przedłożyła Ministerstwu. 
Sprawa suplentów jest również przedmio- 
tem obrad magistratury szkolnej. 

Po replikach pp. Chrzanowskie- 
go, Weiglai Romanowicza na po- 
wyższe wywody p. Czerkawskiego, tudzież 
po krótkiem przemówieniu pos. Mayera, 
który odparł wyrażenie p. Czerkawskiego, 
jakoby elaborat Akademii umiejętności w 
sprawie dwoistości szkół średnich, był „wrze- 
komym elaboratem* — przystąpił Sejm do 
obrad nad dalszemi pozycyami rubryki VII 
wydatków. 

Przy pozycyi 81 „Zasiłek dla ruskiej 
gazety szkolnej (do rozporządzenia Wydziału 
krajowego) 500 złr.* domagał się pos. A n- 
toniewicz wypuszczenia słów „do rozpo: 
rządzenia Wydziału krajowego* — w tej 
klauzuli bowiem upatruje jakieś niedowie- 
rzanie. 

Pos. Pietruski zwraca uwagę, że 


| ta klauzula pochodzi z czasów, w których 
| rzeczona gazeta miała zły kierunek, od 2 
|lat zmiemił się on zupełnie, i od tego też 
i czasu Wydział krajowy bez żadnej trudno- 
eai wypłaca subwencję. 


Romańczuk utrzymuje, że ta 
była potrzebną może wobec da- 
gazety szkolnej, a nie obecnej, 
| wychodzącej pod zupełnie inną redakcyą. 
| Życzenin p. Antoniewieza, ażeby klau- 
| zula rzeczona została wykreśloną, nie uczy- 
|nił Sejm zadość. 

Przy pozycyi 86 pos. Płaziński do- 


Pos. 


Wydziałowi krajowemu do uwzględnienia; 
Sejm atoli nie przychylił się do tego ży- 
czenia. 

Przy pozycyi 87 a. wniósł pos, dr. 


stwa Proświty udzielił jednorazowej subwen- 
cyi w kwocie 1000 złr., jak to uczynił w 
roku zeszłym. 

Przeciw temu wnioskowi wystąpił sta- 
nowczo pos. Tomisław Rozwadowski. 
Mowca zalicza się do najszezerszych przy- 
jaciół Rusinów, ale podobnie jak oni doma- 
gają się od nas czynów a nie słów, tak też 
i my domagamy się od nich czynów a nie 
przyrzeczeń. W r. z. gdy nad udzieleniem 
Proświcie subwencyi w kwocie 1000 zł. to- 


Czerkawski, ażeby Sejm dla towarzy- | 


Kołomyi 500 złr, w Krakowie 2500 złr., 
w Krakowie św. Tomasza 500 złr, pp. Au- 
gustyanek w Krakowie 500 złr., we Lwowie 
pp. Benedyktynek ormiańskich 1000 złr., 
w Starym Sączu pp. Klarysek 750 złr., w 
Stryju 500 złr., w Sanoku 200 złr., w Ja- 
śle 800 złr, szkoła ludowa 0O. Dominika- 
nów we Lwowie dla nauczyciela języka ru- 
skiego 200 złr., szkoła wyznaniowa izraeli- 
cka w Brodach 6000 złr., zakład głucho- 
niemych w* Lwowie 6500 złr, szkoła głu- 
choniemych Bardacha we Lwowie 300 złr., 
zakład ciemuych we Lwowie 2000 złr., szko- 
ła gimnastyczna „Sokół* we Lwowie 750 
złr., szkoła sztuk pięknych w Krakowie 
7000 złr., stypendya dla uczniów i uczen- 


czyły się narady, przyrzekano solennie, że | nie serminaryów nauczycielskich i kursów 
to Stowarzyszenie odznaczać się będzie u- | przygotowawczych 30 000 złr., dla uczniów 
ezciwemi tendencyami; tymczasem Zwraca | internatu przy seminaryum nauczycielskiem 


co Rząd uczynił, ale w praktyce, w czasach : magał SIĘ, ażeby petycya Zawiejskiego, rze- 
ostatnich, suplenci, przez podział ich płacy źbiarza, © stypendyum została przekazaną 


dzące pod auspicyami Proświty, a dalej na 
kalendarzyk na r. 1884 wydany przez to sto- 


zółć i nienawiść ku nam; gdyby jakie pol- 
skie czasopismo szerzyło taką nienawiść ku 
Rusinom, stłumilibyśmy je sami niezawodnie. 
Mowca ostrzega Izbę przed udzielaniem sub- 
wencji nim się przekona, że tendencye in- 
stytucyi, subwenceyonowanej nie są Szkodli- 
we. Mowca wnosi tedy, ażeby Izba nad wnio- 
skiem p. Czerkawskiego przeszła do porząd- 
ku dziennego. AM. 

Pos. Romańczuk protestuje, jakoby 
Proświta czyniła kiedy jakie obietnice i prze- 
czy, jakoby Diło było wydawnietwem tego 
Stowarzyszenia. Nie wiadomo mowcy także, 
ażeby to Stowarzyszenie wydało kalendarzyk 
z wrogiemi tendencyami. To samo utrzymuje 
także pos. ks. Siczyński. 

Pos. Polanowski z goryczą wspo- 
mina o artykule, jaki zamieściło Diło z po- 
wodu uroczystego obchodu błog. Jam z Du- 
kli, a dalej podaje do wiadomości treść ar- 
tykułu, zamieszczonego w kalendarzyku. Jest 
tam szlachta polska przedstawioną w naj- 
wstrętniejszy sposób; wspólnie z Rządem i z 
żydami miała ona dążyć do zagłady i zguby 
wieśniaków ruskich przy uregulowaniu spraw 
serwitutowych. Szan. mowca wzywa tedy 
stronnietwo ruskie w Sejmie, ażeby stwier- 
dziło, że takie zapatrywania nie są zapa- 
trywaniami Proświty. 

Pos. ks. T. Kowalski stanął w o- 


się gwarancyj, że Proświła nie będzie szerzyła 
zgubnych tendencyj — przyjął Sejm 
wniosek p. Czerkawskiego. 

Przy pozycyi 87, d wniósł p. Mayer 


padł, a utrzymał się wniosek komisyi, udzie 
lający petentowi tylko 100 zł 


zycyach wykazuje następujące cyfry: 

Akademia umiejętności w Krakowie 
15.000 złr., Rada szkolna krajowa na po- 
krycie niedoboru funduszu szkolnego krajo- 
wego 311.758 złr., sześciu członkom Rady 
szkolnej krajowej po 1200 złr. 7200 złr., 


warzyszenie, z których to publikacyj zieje | 


I 


| 


| 


mowca nwagę, na czasopismo Dito, wycho- | w Krakowie 3000 złr., jedno stypendyum 


im. J. Matejki dla uczniów szkoły sztuk pię- 
knych w Krakowie 1000 zir., wydawnictwo 
ruskich książek szkolnych 2000 złr.. zasiłek 
dla ezasopisma „Szkoła“ 500 złr., zasiłek 
dla czasopisma „Kosmos“ 400 złr., zasiłek 
dla ruskiej gazety szkolnej (do rozporządze- 
nia Wydziału krajowego) 500 złr., Grettli- 
chowi, dyrektorowi w Krakowie, roczny 
dodatek do płacy 100 złr, Witowskiemu, 
byłemu dyrektorowi w Bełzie, zaopatrzenie 
dożywotnie 300 złr., Piechowiczowi, ocie- 
mniałemu nauczycielowi, dar z łaski rocznie 
100 złr., dla młodzieży kształczącej się w 
naukach i sztukach do dyspozycyi Wydzia- 
łu krajowego 3.500 złr. Dalej uchwalił Sejm : 

Petycye: E. Steinsberga malarza, H. 
Gruszewskiego rysownika, T. Demkowa mala- 
rza, M. Kowalczuka architekty, T. Axento- 
wicza malarza, J. Frilinga chemika, J. Zu- 
bera malarza, H. Rauchingera malarza, prze- 
kazując Wydziałowi krajowemu z zaleceniem 
do uwzględnienia, po przekonaniu się, że 
petenci z innych źródeł nie pobierają sty- 
pendyów. 

Petycye: M. Zawiejskiego rzeźbiarza, 
M. Goszkowskiego, M. Harasimowicza mala- 
rza, J. Proszowskiego malarza, H. Kiihna 
malarza, M. Dulembianki, A. Goligowskie- 
go, J, Trałki, S. Obsta malarza, P, Kisie- 
lewskiego, J. Paltingera, M. Weiner, A. Ale- 


xandrowicz, ©. Szelity, A. Bojarskiego, E. 


Rodeekiego, M. Almy, W. Maliny, M. Izak, 
A. Abendroth, A. Kaczurby, A. Moldauera, 


bronie Proświty, a po replice pos. Tom. Ro- | przekazując Wydziałowi krajowemu do za- 
zwadowskiego, który ponownie domagał | łatwienia. 


Nad petycyą Pizyka przeszedł Sejm do 
porządku dziennego. 

Dla fundacyi „ Macierz polska“ subwencya 
na wydawnictwo dzieł i peryodycznych pism 


ażeby Bog. Stęczyńskiemu w Krakowie. po- | ludowych 3000 zł.. na stypendyum dla ucznia 
dobnie jak w r. z. udzielił Sejm jednorazowe- į Wydziału lekarskiego w Krakowie, oddaja- 
go datiku w kwocie 200 zł. Wniosek ten u | cego się studyom w szkole operacyjnej 500 


złr., dla wydawnictwa dziełek ludowech we 
Lwowie jednorazowo 1000 złr., W. Macia- 


Po tej dyskusyi uchwalono rubrykę | szkowi uczniowi szkoły ogrodniczej w Wer- 
VII wydatków, która w poszezególnych po-j sala 500 złr., dla Towarzystwa „Proświty* 


1000 złr, B. Stęczyńskiemu literatowi w 
Krakowie 100 złr., bursie imienia J. I. Kra- 
szewskiego w Drohobyczu 150 złr, Towa- 
rzystwu oświaty ludowej we Lwowie 200 
złr., ruskiej bursie św. Jama Chrzeiciela w 
Drohobyczu 150 złr., Towarzystwu „Szkol- 


om wy nen a EO e A O ZOO O AO AO AO AOC AA O 


szkoły żeńskie: w Jaworowie 500 złr., w | naja Pormocz* we Lwowie 150 złr., wydzia 


myślić, czego nieszczęśliwa potrzebuje. Pani 
Irena, nieraz i chętnie, spieszyła mu z po- 
mocą, ale staruszka męczyła się zbyt szyb- 
ko, a przytem Amelia nieżyczliwym spoglą- 
dała na nią wzrokiem. Cierpiąca, wyobra- 
żała sobie, że Bolewska odebrała jej przy- 
wiązanie syna, niedomyślając się nawet, że 
nie syn jej, ale ona syna nie kochała jak 
należy, bo wszystkie uczucia jej duszy po 
chłonęła gamolubne, namiętna miłość do 
Karola. 

Kiedyś pani Irena przyprowadziła z so- 
bą siostrę miłosierdzia i zostawiła ją w po- 
koju chorej, zabawiwszy sama chwilkę tyl- 
ko, aby nie drażnić Amelii. 

Zakonnica należała niegdyś do świata; 
znała jego ułudy i rozczarowania, nadto mó- 
wiła po francusku niby rodowita Francuzka, 
przyjętą zatem została jako przedstawicielka 
ojezyzny dalekiej, a kochanej — może nie- 
mądrze, ale szczerze. Słowa jej serdeczne, 
ciepłe, pełne wyrozumiałości, nader korzy- 
stnie oddziaływały na egzaltowaną. Chociaż 
dogorywała powoli, temperament namiętny 
potrzebował, aby jego uniesienia i porywy 
przedzgonne skierowane zostały ku innemu 
wyższemu celowi, ku czemuś, co uskrzydla- 
jąc duszę, odrywa ją od ziemi bez bolu, bez 
jątrzenia ran krwawych. Szarytka spełniła 
tę misyę po mistrzowsku. 

Rozgorączkowana, majacząca Amelia 
uspokajała się pod wpływem łagodnych i 
godzących ją z niebem wyrazów. Zdawało 
„Się, że wyrazy te niesprzeciwiające się wprost 
. rózkiełznanej wyobraźni, niestawiające jej 
oporu i tamy, lecz zwracające imaginacyę 
WSH ertaro; doskonalsze i cogar 

U ogosławiona = 
szącą żarem. pustynię namiętnego serca, Dla 
ciała nie było już ratunku: ne Hako 
ciało tylko — więe leczone źle — N 
było na śmierć nieuchronną, ale dusza, do- 


tąd wzburzona, w ukojeniu niespodzianem 
odzyskiwała swą pierwotną prostotę i czy- 
stość, godziła się z przeznaczeniem i wyje- 
dnywała przebaczenie, sama wszystko i wszy- 
stkim przebaczając po chrześciańsku. Amelia 
zrozumiała, że rozkosz poświęcenia, chociaż 
gorzka, chociaż zaprawiona octem i piołu- 
nem, darzy upojeniem szlachetniejszem i 
trwalszem od wszystkich sąmolubnych na- 
miętności. Przywoływała syna do siebie, 
pieszezotami bez końca wynagradzając za 


Zuzia, przerażona widokiem tej twarzy, za- 
trzymała go nagle. 
Paniezu.... eo panu? 
Staś spojrzał na nią wzrokiem błędnym 
„i odparł: 
— Matka mi kona... szukam księdza. 
— Wróć paniez do domu.... ja polecę. 
Staś nie rzekł i słowa, nie podzięko- 
wał nawet, tylko zawrócił się jak automat 
i po chwili wbiegł zdyszany do mieszkania. 
Niem:l upadł przy łóżku umierającej, sze- 


doznane od niej przysrości i upokorzenia. | peząć po cichu do zakonnicy siedzącej obok 
Błogosławiła 80, pocieszała, kiedy w łzach | na kreśle: 


tonął, wskazywała drogi proste — a tak 
zgodne z pragnieniami jego serca — drogi, 
o istnieniu których dowiedziała się zapó- 
źżno, aby niemi sama kroczyć mogła. 

Tak upłynęło dni kilka. 

Choroba wzmagała się, a przesilenie, 0- 
czekiwane przez lekarzy, zdawało się już 
bardzo bliskiem. 

Pewnego poranku siostra miłosierdzia, 
widząc Amelię drzemiącą w osłabieniu śmier- 
telnem, rzekła do Stasia: 

— Niech pan pójdzie po księdza... 
Ostatnia chwila się zbliża. 

Młodzieniec jęknął. | 

— O! nie mów tego pani... to okro- 
pnel... Mylisz się pewno?! 

— Niestety | nie mylę się, nie. Wszak- 
że rzemiosłem mojem jest czuwać nad cho- 
remi bez nadziei... Spiesz się, spiesz. 

Staś poraz pierwszy od bardzo dawna 
wybiegł na ulicę. 

W głowie mu się kręciło, w uszach 


skierować kroki. Szedł na oślep. Twarz jego 
wyrażać musiała pomięszanie zmysłów i bo- 
leść okropną, bo mijająca go na chodniku 


— Nie znalazłem .. nie mogłem zna- 


leść.... ale ktoś po niego poszedł... Przyj- 


I dzie. 

Wierzył, że Zuzia dotrzyma przyrzecze- 
nia, chociaż od owej nocy w której uwię- 
ziono mu ojca nie widział jej wcale. Wie- 
rzył, bo ta wiara narzucała się jego umy- 
| słowi wszechwładnie, chociaż nie płynęła 
z zastanowienia się i rozumowania. Nie był 
w stanie zastanawiać się, rozumować. 

Istotnie kapłan przybył po chwili. 

Siostra miłosierdzia i Staś ustąpili mu 
miejsca, udając się do ciasnej kuchenki, słu- 
żącej za przedpokój i gdzie w kącie, z twa- 
rzą zasłoniętą rękami, stała Zuzia pokorna 
i cicha. 

Zakonnica zbliżyła się do niej. 
Czego cheesz moje dziecko? spy- 
tala tonem łagodnym. 

— Przyprowadziłam księdza... Czekam, 
bo może będę na eo potrzebną... Czy mogę 

| zostać ? 


| żące, długie -- jak lata. 
Nagle drzwi się rozwarły, a w nich sta- 
nął sędziwy duchowny, z włosem siwym, niby 


aureolą wieńczącym mu jasne czoło, ten Sam, 
który prowadził kondukt żałobny na pogrze- 
bie ojca Jani. 

— Pogodzona z Bogiem, skończyła swój 
żywot doczesny — rzekł cicho. 

Krzyk okropny wyrwał się z piarsi mło- 
dzieńca, wybiegł z kuchenki, rzucił się na 
łoże śmierci i zaczął ciało matki okrywać 
pocałunkami. Potem, wyczerpany widocznie 
długiem znużeniem i męczarnią serdeczną — 
jakby nagle siły utracił — zsunął się na zie- 
mię w postawie klęczącej, wołając : 

— Matko moja! jestem sam jeden... 
sam jeden na Świecie! 

Głowę zwiesił na piersi, zdawało się 
że zasnął czy pogrążył w bolesnem duma- 
niu, które bywa suem na jawie srodze cier- 
piących. 

W tej chwili przez okno, uwolnione od 
firanek i rozwarte, wbiegło wesołe słońce i 
oświeciło całą pełnią blasków pokoik mały. 

Zekonniea poważna, spokojna, z wyra- 
zem nieskończonej łagodności na licach po- 
prawiała zmarłej głowę na poduszkach. Przy 
drzwiach klęczała Zuzia i modliła się go- 
rąco z wzniesionemi w górę oczami, jakby 
śmierć osoby jej obcej i nieznanej otworzyła 
niespodzianie upusty pobożności, zamkniętej 
w jej duszy oddawna. Teraz fale tej pobożno- 
ści -- przerwnwszy powstrzymujące je ta- 
my — rozlewały się wezbranym potokiem. 

Staś, siostra miłosierdzia, nieboszezka 
i wydziedziczona, łączyli się w jeden obraz, 
żywemi promieniami słońca radośnie oblany; 
obraz z różnych żywiołów ułożony, a je- 
dnak... taki jednolity. U progu wieczności, 


(Ciąg dalszy nastąpi.; 
ZYGMUNT SARNECKI. 


łowi Towarzystwa „Akademiszcze bractwo“ 
200 złr., wydziałowi Towarzystwa „Akade- 
miszcze bractwo“ na wydawnictwo ruskiej 
biblioteki 150 złr, wydziałow: bursy Św. 
Mikołaja w Stanisławowie 200 złr., komite- 
towi ruskiego panieńskiego zakładu nauko- 
o pod zarządem Bazylianek we Lwowie 


złr. 

„ Wreszcie przeszedł Sejm do porządku 
dziennego nad petycyami: L. Hammermiil- 
ler, E Gergowieza, Zgromadzenia Felicya- , 
nek w Krakowie, Koła literackiego lwow-. 
skiego o udzielenie zakładowi narodowemu 
Ossolińskich stałej subwencyi w kwocie 
3000 złr. na rozszerzenie liczby godzin do 
korzystania wieczorami z pracowni nauko- 
wej w bibliotece, wydziału stowarzyszenia 
ku wsparciu uczniów szkół średnich i ludo- 
wych wyznania izraelickiego w Krakowie 
Towarzystwa Biblioteki słuchaczów szkoły 
weterynaryi we Lwowie, L. Miączyńskiej | 
J. Borowicza, reprezentacyi gminy w Hay. 
dykowicach, komitetu cerkiewnego w Tro. 
ściańcu, gminy Wieprz, komitetu szkolnego | 


w Trościańcu, P. Czapaszyńskiej, komitetu | 
cerkiewnego w Ochowie, Towarzystwa vac] 
jemnej pomocy organistów we Lwowie Ji 
Bierzeckiej, komitetu budowy kościoły wp 3) 
dwi, gminy w Bolechowieach. mą 
kaza Sejm petycję rektoratu í M3 - | 
technicznej we Lwowie, o EEG pai 
subweneyi na cele naukowych akskursęi al i 
chaczów tej szkoły, Wydziałowi Eoaea y | 
załatwienia, a petycyę komisyi do ukł; das 
nia ruskich szkolnych książek naukow 1 ad 
przyznanie funduszu nakładowego w ky seti 
1500 złr. na wydawnictwo ruskiego R 
wnika dla szkół ludowych, wydziałow NH 
seminaryów nauczycielskich, odstąpił W A 
działowi krajowemu do możliwego uyy ie | 
dnienia. KEY 
Dalej uchwalił sejm (ref. St. hr. B; | 
deni) następujące pozycye: Teatr i ski 
w Krakowie 8000 zł, teuit polski we Dwa! 
wie. Zasiłek stały 4200 zł., teatr nolkki | 
opera polska we Lwowig, do rozporządz. i 
ności Wydziału kraj, a) dramat i RA zail- ! 
10.000 zł., b) opera 10.000 zł. z N] 
niem stwierdzeniu przez rze: ZOZNAWOŚ W; 
wykonanie oper podezas 30 wiswworów? A 
powiadało wymaganiom artystycznym T od- ] 
ruski pod zarządera Towarzystwa i} aa | 
5000 zł, Towarzystwo muzyczne, w tę: 
wie 800 zl., szkoła MuUŻyczha Sow t ag 201 
$ = i PYWS5tat ma- 
jaa M ao” roczna stała dotaeya 
ma, towarzystwo muzycz ży 
ese S Di 
Przy tej pozycyi uchwalił Seim: 
leca się We, WSA a zbadał 
stan Towarzystwa muzycznego 4 $ Kir A 
gólności przekonał się, ezy i o ilo ak 
muzyczna celowi swemu DE re P! 
wyniku zdał sprawę w sprawozdaniu z cz | 
ności za rok przyszły, tak, by c 
gs Wydziału krajowego było podstawa ddl 
ję a IA a | 
monia* we Lwowie 300 SUAR EAI 
warzystwo śpiewu „Lutnia“ zasiłek jedno- 
razowy na wydawnictwo śpiewnika, zawie- 
rającego pieśni ludowe polskie i ruskie, 200 
Zł. Nad petycyą Towarzystwa muzyczne o 
im. Moniuszki w, Stanisławowie MAT, 
Sejm do porządku dziennego. i 
Nastąpiły obrady nad rubr MI | 
wydatków : „Utrzymanie pomkó MEJ 
cznych*. Komisya (ref. Woj. hr. Dziedu- 
szycki) wnosi ogólną sumę 16.440 zł. 
Pos. Antoniewicz domagał się! 
wstawienia kwoty 2500 zł., jako jednorazo- | 
wego datku na restauracyę katedry obrz. ; 
gr. kat, w Przemyślu. i | 


. _ Referent W. Dzieduszycki sprze- | 
ciwił się temu wnioskowi, albowiem rzeczo ! 
na katedra nie jest wcale pomnikiem histo- 
rycznym, pochodzi bowiem z XVIII wieku. 

o tej krótkiej dyskusyi uchwalił Sejm po- 
szczególne pozycye rubr. VIII w następu- 
jących kwotach: Restauracya pomników | 
w ogóle, sporządzanie i publikacya nauko | 
wych i urzędowych opisów pomników mA 
chodzących się w naszym kraju, 1.500 zł 
Jednorazowy datek dla konsystorza obrz 
łać. w Przemyślu, jako zasiłek na restaura- 
cyę katedry łacińskiej w Przemyślu 2.500 
zł. Jednorazowy datek na restauracyę go- 
tyekiej drewnianej cerkwi Świętego Ducha 
w Rohatynie, do dyspozycji konserwatora, 
2500 zł. Zaliczka dla renty dożywotniej 
dla p. Schmidta Ciążyńskiego na wypadek, 
jeżeli zakupno jego zbioru gem i kameij 
na rzecz Muzeum Narodowego w Sukienni- 
cach w Krakowie przyjdzie do skutku, 1000 
zł. Badanie i ocalenie zabytków history- 
cznych, piśmiennych i archeologicznych dla 
zakładu imienia Ossolińskich we Lwowie 
500 zł. Stała roczna subwencya dla Muze 
um Narodowego w Krakowie 500 z}. Kraj. 
archiwum akt grodzkich we Lwowie A 
Krakowie, ogółem 7910 zł. 

Rubrykę IX wydatków „Kwaterunko- 
we dla żandarmeryi“ uchwalił Sejm bez 
dyskusyi, zgodnie z wnioskiem komisyi bu- 
dżetowej (ref. Ry bick i) w kwocie 76.891 zł. | 

W ogólnej dyskusyi nad rubryką X: | 
„Drogi krajowe", pos. Władysław hr. Ba- 


„Gazie Lwowska? 


W końcu prze- | 


| 
| 


4 
t 


| 


sę 


go fin 
m GT 


rubryce 0 


kazanie, » 
"dziej uwzględni 


nieniu z drog 
„dotacya jest potrz 


! budżetu drog 
' ciętną Z OSL 
' formulka ta 


i eye musli 


| należytośći prz 


| nowicie: 


| chody : 1677 złr.; nadwyżka 


124); funduszu AL. hr. 


„budowy wodne i melioracye 


is 23 października <72: 


deni wygłosił dłuższą mowę, pełną traf- 
nych uwag i świadczącą o znakomitej zne- 
jomości Spraw, wchodzących w 'zakres de- 
partameniu drogowego. je, 
miejsca nie dozwala nam w obszerniejszem 
streszczeniu podać przemówienia czcigodnego 
posła, który obszernie zbijał wywody ko- 
misy! budżetowej, usprawiedliwiające uszczu” 
plenie preliminarza Wydziała krajowego w tej 

kwotę 47.486 złr. Główna treścią 
ienia Wł. hr. Badeniego było wy- 
że komisya budżetowa powinna bar- 
ać preliminarz władzy wyko- 
która, mając bezpośrednio do czy- 
ami, najlepiej ocenić może, jaka 
ebną. Tymezasem komisya 
juny system obliczania wymogów 
owego, a mianowicie cyfrę prze- 
utnich trzech lat. Jeżeliby ta 
kże na przyszłość miała być za- 


przemów 
nawczej ; 


przyjęła 


trzymaną przez komisyę budżetową i jeżeli- 
i by co roku budżet drogowy ulegał tak zna- 


czuemu uszczupleniu, naówczus konsekwen- 
jałyby być smutne: Wydział krajo- 
wy musiałby domagać się kredytu dodat- 
kowego, albo przekraczać statecznie uch wa- 
lany budżet , albo zalegać z wydatkami, 1 
enosić z jednego roku na rok 
epny, albo;; wreszeie zaniedbać niektóre 
drogi krajowe. Mowca nie czyni żadnego 
wniosku, leez zwraca tylko uwagę Izby na 
ten stan rzeczy. 
Po przemówieniu 'pos..J. hr. Sta dni 


nast 


|ekiego i sprawozdawcy pos. St Jędrze- 


jowieza, W obronie wniosków i wywodów 
komisy » przyjął Sejm kwotę preliiminowa- 
na w rubryce X przez tę komisyę, b. j. 
897.077 zdr. 

Dalej uchwalił Sejm bez dyskusyi pre- 
luninarze kraj. szpitali powszechnych, a mia- 

je: a) Kraj. szpital powszechuy we 
Lwowie; wydatki: 185.898 złr.; dochody: 
199.248 złr.; nadwyżka w dochodach: 15.850 
złr, b) Kraj. zakład dia obłąkanych na Kul- 
parkowie ; wydatki: 143.139 złr., | 
147.606 złr.; nadwyżka: 4467 złr. r) Fun- 
dusz podrzutków we Lwowie ; wydatki: 1120 
zir. Q) Kraj. szpital św. Łazarza w Krako- 
wie; wydatki: 155.515 złr., do hody : 166.017 
złr.; nadwyżka: 10.499 złe e) Fundusa pod 
rzutków W Krakowie; wydatki: 379 włr., de- 
1298 złr, Przy 


nehwalono następująca 


tej pozycy! 


PY FAR 
I lncyg : 


na 
ki sposób użyte być mają, począwszy 0d 
w Krakowie, z uwzględnieniem stanowczej 
woli fundatora". 

| Powyższe budżety referował w zastęp- 
stwie pos. Hausnera pos. St. br. Badeni 

Pos. Goldman referował budżety : 
Funduszu poiieyi krajowej (dochody 6.307, 
wydatki 417 zł.); funduszu ustawy krajowej 
(dochody 3.581, wydatki 3880 zł.); deme- 
stykalnego (dochody 4.788, wydatki 1,205 
r. Stadnickiego (docho- 
dy 7111 zł., wydatki 1665 zł.) funduszu po- 
żyezki krajowej z r 1873 (dochody 10.500 
zi., wydatki 40.428 zł). 
funduszu uchwalono następującą rezolucyę : 

Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby 
na najbliższej sesyi sejmowej przedłożył Sej- 
mowi wnioski zdążające do szybszego wyco- 
fania z obiega obligacyj pożyczki krajowej 
z r. 1878 i do ostatecznego zakończenia ra- 
chunku funduszu tej pożyczki. 

Rubryka XII „wydatki 
ctwo* w kwocie 30.000 zł, Zi 
ta bez dyskusyi, według wW2108 
(ref. Rybicki), a natomiast 
bardzo ożywioną rozprawę rubryka XII, 

F “u (ref. Jan hr. 
Stadnieki). Komisya budżetowa poświę- 
ca tej rubryce bardzo wiele 
wag, których niestety, dla braku 
nawet w najźwięzlejszem 
wtórzyć nie możemy. UW żak) 
dział w dłaższem przemówieniu pos. Wi br 
Badeni, w skutek czego, już © POznóJ Bo” 
dzinie wywiązała się bardzo ożyy 
prawa polemiezna, w Stórej wź! 
pp. J. Stadnicki, Wł. hr. Bademi, - 
Sapieha, Skałkowski i Abratamowict. 
den z szanownych mówców, Z WJJ 
Skałkowkie go, nie postawił 
zaznaczając więe tylko ogólnikow 
dyskusyi, podajemy zapadłe (e0 


a 


= 


dochody : ; 


Przy tym ostatnim ; ków le 


| 


f 


| 


się szarbu państwowego do kosztów regula- P 


i cyi górnego Dniestru — a wkońcu uchwa- 


i lono rezolucye, wniesione przez komisyę bu- í 
Załujemy, że brak | dżetową; 


Poleca się Wydziałowi krajowemu: A- 
żeby przy układaniu preliminarza Ba rok 
1886 połączył w jednej rubryce wszystkie 
wydatki preliminowane na budowy wodne 
i melioracye, i ażeby przedkładał w tej ru- 
bryce szezegółowy preliminarz wydatków na 
iuro melioracyjne i organa tegoż biura, ja- 
koteż szczegółowy preliminarz wydatków na 
budowy wedne i melioracyjne, 

Rubrykę XIV „Odsetki od pożyczek i 


umorzenie tychże“ przyjęto zgodnie z wnio: i 


{ 


skiem komisyi (ref. Artur hr. Poto 
w kwocie 876.502 złr. 


87.427 zir. 

Koniee posiedzenia o godzinie 4 m. 25 
Z południa ; poczatek XKV posiedzenia dzi- 
siaj o godzinie 10 z rama. 


Otrzymujemy następujące pismo: 
Wny Panie Redaktorze! 

W dzisiejszym numerze Gazety Lwow- 
skiej przeczytałem bardzo pochlebne spra- 
wozdznie o mojej mowie wczorajszej. Z3- 
szła w niem jednek pomylka, którą sprosto- 
wać muszę. Powiedziano, że miałem zamiar 
poruszenia w Izbie myśli, aby uczono oby- 
dwu języków krajowych, polskiego i ruskie- 
go, we wszystkich szkołach ludowych i Śre- 
dnich kraju naszego. Zamierzałem tylko 
wnieść rezolucyę, domagającą sie tego, aby 
uczono polskiego i ruskiego języka, jako 
przedmiotu obowiązkowej nanki, we wSZySi” 
kich szkołach średnich kraju naszego. O ta- 
kiej obowiązkowej nauce drugiego języka 
krajowego we wszystkich szkołach ludowych, 
ani przez chwilę nie myślałem, 

Proszę o umieszczenie takiego spro- 


| stowania. 


Piszę się z głębokiem poważaniem, sługą 
Wojciech Dzieduszycki. 
Lwów, dnia 32 października 1884. 


SPRAWY MONARCHII 


rero- i 
Poleca się Wydziałowi krajowemu, by | 
4155 iósgpi ses 1 zei WA 3 AH ajr y z 5 ` : 

najbliższej sesyi przedľožył projekt w ja- ł ooroeznej sesyi 


(Głosy o scsyi sejmów krajowych.) 
Wiener Aberndpost pisze: Przebieg te- 
sejmów krajowych zadał 


B 


. : jsłam proroctwom niektórych dziennixów, | 
e PT ERE SĘ hody funduszu nodrzukke 3 ó H à 
Po-t stysznia 1386 dochody fonduszu podrzutkow | które zamiast pozyty 


waych rezultatów prze- 
> wne burze. 
była pod 
wyników jedna 
jąż tu i owdzie 
konań, chociaż 


powiadały silne starcia i gwałto 
Tegoroczna kamoauia sejmowa 
względem praktycznych 
ń najpłodniejszych, a choe 
objawiały się różniee przekona 
nie brakło gorącej dyskusyi, to jest to zwy” 
i kly objaw Życia parlamentarnego * ściera - 
nia się pojedynczych stronnictw. Jak po- 
przednio w sejmach styryjskim ! „delno-au- 
stryackim, tak i przy zaraknięciu 
Szłąska i Saleburga podniesiono tę płodność 
obrad, a jeden z najznakomitszych człon- 
wicy w sejmie szłąskim, dr. Flaase, 
z uznaniem położył nacisk na tę okolicz- 
ność. Dr. Haase stwierdził ze wszech miar 
spokojny i poważny przebieg rozpraw tego- 
rocznej sesyi, na której załatwiono wiele 
bardzo ważnych zadań. Tak pocieszający 
stan rzeczy należy zawdzięczyć przedewszy- 
stkiem poważnemu i spokojnemu zmysłowi 


na szupaśni- | ludności szląskiej, która pragnie dodatniej 
ostała przyję- | pracy na pola ekonomicznem, i nie znajdu- 
ku komisyi |je upodobania w burzliwej, bezowocnej i 
wywołała | teoretycznej dyskasyi. Wszystko to wygląda 


przeto zupełnie inaczej, niż przepowiadała 
N. fr. Presse. Słusznie też pisze Presse; 
„W ogóle reprezentacye krajowe trzymały 


krytycznych u-| się ściśle w granicach swojej kompetencji, 
imiejsca, | a sceny burzliwe rzadko zachodziły tam na- | nie wpół do,li do 
streszczenia po- | wet, gdzie stronnictwa stały naprzeciw sie- | łudniu wyruszyć miał z powrotem do Wiednia. 
Na te uwagi odpowie- [ws w najnieprzyjaźniejszej postawie. 
wiona roz- | radykalizmem, i wszędzie też objawiła się 
gli udział | pewna pośrednicząca dążność. 
Adam ks.|z sejmów nis przyszło do poważniejszego 
An Za- | zatargu pomiędzy przedstawicielami władzy 
qtkiem p. | wykonawczej a reprezentantami ludu, a 
wniosku ; | wszędzie, nawet w lzbach z opozycyjną 
o przebieg | większością, okazywano namiestnikom i pre- 
do rubryki ; zydentom krujowym pełne zaufanie i wdzię- 


I We 
wszystkich prawie sejmach złożono dowody, 
że umiarkowanie nie myśli kapitulować przed 


W żadnym 


XIII) uchwały: Na biuro melioracyjne ij ezność za poparcie użyczane posłom“. 


Zł. ; 


prace przygotowawcze 15.300 ! 
lioracyjnych - 


konanie budowli wodnych i me 
107.143 sł, razem 122 443 zł. . 

Przytem uchwalił Sejm  następuj 
rezolucyę : 

„Poleca się Wydziałowi LU 
aby na podstawie studyów, od roku 1876 
przedsiębranych, całkowity projekt regulacyi 
górnego Dniestru i jego dopływów wypra- 
cować kazał, i takowy Wysokiemu Sejmowi 
na najbliższej sesyi wraz z dalszemi wnio- 


acą 


cz 


skami, tyczącermi się tej sprawy, przedłożył, * į stracj 


Przyjęto także rezolucyę proponowaną 
przez p. dr. Skałkowskiegpo, 
której Wydział krajowy ma przeprowadzić 
z Rządem rokowania eo do przyczynienia 


ke 


na wy”; 


4 
1 
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t 
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krajowemu, | * 
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i 


według | 


SPRAWY ZAGRANICZN 


mma a EIN rd POWA ra OK TA O 


(Dzmosstracpe w Atenach.) 


Według listu z Aten do Poł, Corr., od- 
były SIĘ tam, przy sposobności powrotu ro- 
dziny królewskiej, nader hałaśliwe demon- 
8 uliczne, zorganizowane przez opozy 
cję przeciw ministerstwu. Na placu przed 
zamkiem królewskim zgromadziły się tłumy 
publiczności, z pośród których odzywały się 
okrzyki na cześć króla a równocześnie nie- 


eki) | OBO: 
i s: W roku 1895 umo- | Pyryosie i Tripolisie. 
rzy się z ogólnej kwoty długów, kwota | 


i 


| 


sejmu 


| 


przeciw ministrom i no- 
kowej, przyczem powstała 
jednak nie pociągnęła za 
stępstw. Po przy- 
szwadron kawale- 


rzyjazne okrzyki 
wej ustawie podat 
mała bójka, która 
'sobą żadnych gorszych na 
| wróceniu porządku przez I a 
|ryi, król Z królową, i prezesem gabinetu Tri- 
| kupisem, ukazał się na balkonie swojego 
| mówił do ludu, dziękując za en- 
Król zakończył okrzy- 


| zamku i prze 4 dc 
| tuzyastyczne przyjęcie. Bo _okrzy- 
kiem: „niech żyje naród!“ a publiczneść 
| powtórzyła okrzyk ten po trzykroć. Nastę- 
| pnie opozycya licząca kilkaset głów udała 
|się przed dom deputowanego Delyannisa, 

zawezwana jednak 


| wyprawiła mu owacye, . 
ustąpiła spo- 
dbyły się w 


| przez policyę do rozejścia się, 
|kojnie. Podobne demonstracye 0 


(Zwołamie Izb włoskich.) 


Rzymski korespondent Polit. Corresp. 
pisze: Jakkolwiek do dnia 20 b. m. nie by- 
ło wzmianki w drodze urzędowej 0 pono- 
wnem zwołaniu parlamentu, to rzeczą Je- 
dnak jest pewną, iż rząd pragnie przyspie- 
szyć ponowne rozpoczęcie prać parlamen- 
(tarnych, ażeby o ile możności w tej jeszcze 
sesyi i w roku bieżącym ukończyć prace, 
przerwane zbyt pospiesznem zamknięciem 
| ubiegłej. Można tedy uważać za rzecz 

niepodlegającą wątpliwości, że otwarcie par- 
jamentu nastąpi w pierwszej połowie lub w 
pierwszych dniach po 15 listopada. Gdy 


sesyi 


według świeżo uchwalonej ustawy, nowy 
rok finansowy dla Włoch rozpoczyna Się, 
dotychczas z dniem 1 stycznia, ale 
to Izba będzie miała dość 
czasu, jescze przed załatwieniem budżetu, 
uchwalić kilka ustaw, oznaczonych przez 
(rząd jako nagłe i w ten sposób wykonać 
( postawiony przez rząd program na bieżącą 
| sesyę. — Pierwszym przedmiotem obrad po 
zwołaniu Izb, ma być projekt ze strony 
rządu wniesiony eo do pomocy z funduszów 
ych dla Neapolu. Idzie właściwie 
ksze i najpiękniejsze z 

| miast włoskich ochronić w przyszłości od 
| łaksch katastrof, jakiej ofiarą w roku bie- 
| żacym był przeważnie Neapol. Osiagnać to 
| można jedynie w takim razie, jeżeli się po- 
prawi s.nitarne i ekonomiczne stosunki 
l miasta. Siało się to niemal pierwszorzę- 
dnem zadaniem, ażeby Neapol zaopatrzyć 
w zdrową wodę do picia, uregulować ka- 
nały zatruwające powietrze, zastąpić brudne 
i ścjeśnione uliezki nowemi, a przedewszĄ- 
|stkiem przez wybudowanie w dzielnicy ro- 
hotniczej nowych i porządnych domów, zZā- 
pewnić klasie ubogiej odpowiednie mieszka- 
nia. Rząd więc ma od reprezentacyi naro- 
dowej zażądać środków, ażeby Neapolowi, 
tak jak niegdyś Turynowi, Fiorencyii Rzy- 
mowi, zapewnić rozwój ekonomiczny. Wyko- 
| nanie tego zadania kosztować będzie kilka- 
| set milionów, nie wątpią jednak, że kraj i 
'jego reprezentacya chętnie poniesie tę ofia- 
| rę, ażeby Neapolowi zapewnić dawny do- 
Í brobyt i dawną sławę miasta, nietylko naj- 
| piękniejszego, ale i najzdrowszego. Prezes 
ministrów Depretis, przy pomocy Manci- 

niego zebrał potrzebne daty i na ich pod- 

stawie, zażąda pomocy dla! Neapolu. Opi- 

inia zaś przekonana o potrzebie takiego 
azieta, wpłynie na pomyślny obrót sprawy. 
1 
| 
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nie jak 
dopiero 1 lipca, 


| państwow 
lo to, żeby najwię 
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= Najj. Pam raczył najmiłościwiej 
udzielić ze Swej prywatnej szkatuły gminie 
Bobcze, w powiecie bohorodozańskim, na re- 
stauracyę cerkwi, zapomogi w kwocie 50 zł. 


— JE. pan Minister rolnietwa hr. 
nhayn odjechał; wczoraj wieczór 0 godzi- 
Krakowa, zkąd dziś po po- 


ł 


| Faike 


Na peronie żegnali Pana Ministra: JE. Pan Na- 
miestnik, JW. Marszałek krajowy, posłowie: 
hr. Artur i Roman Potocki, hr. Wodzieki, hr. 
Kazimierz Badeni, Tomisław Rozwadowski i 
August Gorajski, prezydent miasta p. Dąbrowski, 
dyr. policyi i radca rząd. p. Krzaczkowski i na- 
czelnik gal. domen i lasów państwowych p. 
Glanz. 


— Wczorajsza recepcya u Państwa 
Namiestnikowstwa, uświetniona obecnością JE, 
Pana Ministra rolnictwa, hr. Falkenhayna, była 
godnym epilogiem szeregu wspaniałych rautów, 
które, w dobiegającym już do kresu sezonie 
sejmowym, gromadziły i łączyły z sobą, w go- 
ścinnych salonach Państwa Namiestnikowstwa, 
licznych przedstawicieli naszego społeczeństwa, 
Pan Minister hr. Falkenhayn żywą prowadził 
rozmowę z wielu wybitniejszemi osobistościami 
naszego świata obywatelskiego i parlamentar- 
nego, który na wczorajszej recepcyi był bardzo 


| licznie reprezentowany. 


p — Magistrat miasta Lwowa podaje 
a powszechnej wiadomości, że budżety fundu- 
(szu gminy i funduszów pod jej zarządem zo- 
i stających, zestawione na rok 1885, złożone gą, 
} stosownie do postanowienia $ 80 statutu dla 
' miasta Lwowa, w I biurze magistratu (ratusz 


HK" 


II pietro) oi 28 października do włącznie 6 
lstopada isr, do przejrzenia przez członków 
gminy. 

— Uzupełniający wybór dwóch człon- 
ków Rady powiatowej w Rawie, a to jednego 
z grupy gmin m'ejskich na dzień 24 listopada 
b. r., zaś drugiego z grupy większych posiadło- 
ści, ruzpisuny został na dzień 25 listopada b. r. 
Wybór ten odbędzie się w mieście powiatowem, 
o godzinie i w lokalnościach, wskazanych w kar- 
tach legivymacyjnych , które doręczy wyborcom 
e, k, starostwo. 

— Posiedzenie towarzystwa nau- 
czycieli szkół wyższych odbędzie się w s0- 
botę, dnia 29 paździeruika o godzinie szóstej, 
w saii fizyki szkoły realnej. Na porządku 
dzieuuym: 1. U nauce języka niemieckiego w gi- 
mnəzyum, rf. p Ludwik Salo; 2. O niektó- 
rych wadliwościach naszych szkół, ref. p. Ro- 
mau Palustem; 3. Luźne komunikacye. 

Kierownikiem król. hiszpań- 
skiego konsulatu w Wiedniu ustanowiony 
zostať przez król. hiszp. ambasadę tamtejszą 
prowizorycznie w miejsce br. Wiktora Erlan- 
gera, który złożył godność konsula hiszpańskiego, 
p. Henryk Rechtnitz, który rozpoczął już swoje 
urzędowanie. 

Wyborcy miasta Krakowa, któ- 
ray podpisali adres do prezydenta dr. Weigla, 
zapraszający go do pozostania nadał na zajmo - 
wanen stanowisku, odbyli dnia 19 b. m. po 
poludniu zgromadzenie pod przewodnietwem 
radcy miasta i wiceprezesa krak. Izby bandlo- 
wej, p. Baranowskiego, celem wysłuchania spra- 
wozdania komisyi adresowej. Odpowiedź prezy- 
denta dr. Weigla, dana deputacyi, była odmo- 
wną, otworzono więc dyskusyę nad pytaniem, 
co wobec tego faktu dalej czynić wypada. Po 
przemówieniu kilku obecnych, zgromadzenie 
uchwaliło wysłać ponownie z tem samem żą- 
daniem deputacyę do dr. Weigla, udzielić Ra- 
dzie miejskiej odpisu odnośnego adresu i w wy- 
stosuwanem do niej piśmie położyć nacisk na 
konie'zność zastosowania się tejże do życzeń 
wyborców, a to pod zagrożeniem wypowiedzenia 
wutuia uieufności całej Radzie miejskiej. — 
W zebraniu, o którem mowa, brało udział do 
200 osób, przeważnie rękodzielników i mniej- 
szych przemysłowców. 

— Przeniesienie zwłok ś. p. Feliksa 
Księżarskiego, znakomitego architekta, z grobu 
tymczasowego do stałego, zbudowanego na grun- 
cie, ofiarowanym przez krakowską Radę miej- 
ską, odbylo się przedwczoraj w Krakowie, po- 
przedzuue Żżałobnem nabożeństwem w kaplicy 
ciuentarnej, 

— % wielką uroczystością religijną, 
przy udziale całego duchowieństwa, cechów i 
korporacyj, obchodzony był przez dwa dni 
w Krakuwie jubileusz trzechsetnego istnienia 
Aruybrectwa miłosierdziu i Banku pabożnego, 
założonego w roku 1588 prze, księdza Piotra 
Skargę. Wśród ob bodu Najprzew. ks, biskup 
krakowski miał wspaniałą mowę i udzielił 
członkom Arcybractwa oraz wszystkim mieszkań- 
com Krakowa pasterskiego błogosławieństwa. — 
Krakowskie Areybractwo miłosierdzia i Banku 
pobożnego zarządza obecnie dwunastu fundu- 
szami, posia ająceni 644.090 zł. kapitała. Na 
zamknięcie uroczystości rozdano pomiędzy ubo- 
gich 375 bochenków chleba, oraz hojną jał- 
mużnę w gotówce wstydzącym się żebrać. Nadto 
sześć par nowożeńców, zaślubionych w czasie 
od 15 do 22 b. m., obdarzonych zostało zapo- 
mogą po 50 zł, Medal, wybity na pamiątkę 
obchodu jubileuszowego, mieści po. jednej stro- 
nie popiersie księdza Ssargi, z napisem w otoku: 
„X. Piotr Skarga Pawęski, założyciel Bractwa 
Milosierdzia w Krzkowie 1584.“ Po drugiej zaś 
wieniec, i w środku napis: „Imię Jego w wie- 
cznej pamięci Biednych żyć będzie.“ Medale 
srebrne są po D zł, brązowe po 8 zł. i ni- 
klowe po ! zł. Książka jubileuszowa zawiera 
bistoryę Arcybractwa od założenia, oraz jego 
funduszów, portret zaś jest kopią portretu, jaki 
posiada Areybractwo. 

— „Nkonomista narodowy. Pod 
tym tytułem zaczęło wychodzić w Krakowie 
nakładem i ped redakcyą p. Józefa Bromowicza 
tygodniowe czasopismo fachowe, poświęcone 
sprawom rucha handlowego i przemysłowego 
w kraju, sprawom kolei żelaznych, poczt i te- 
legrafow. Redakeya w progiamowym artykule 
Zazneczae na wstępie. że celem jej przewodnim 
jęst śledzić rozwój ekonomiczny w kraju naszym 
i wskazać Środki ku podniesieniu dobrebytu. 
Rzetelnym i poważnym tym usiłowaniom, o któ- 
rych pizekonywa nas już pierwszy numer Eko 
nomisly narodowego, życzyć należy wszelkiego 
powodzenia i poparcia ze strouy publiczności. 

— Wydział kasyna miejskiego zawia- 
damia pp. ezłonków, że nowy program zabaw 
na sezon 1554/1875 został już wydrukowanyra 
Pp. czlonkowie otrzymać go mogą w kancela- 
ryi kasyna Powyższy program został znacznie 
urozmaicony i pomuożony niź w latach zeszłych. 
Szczegóły teguż są następujące: w r. 1884 dnia 
4 października kopcert; 12 t m. odrzyt nan 
kowy; 16 t. m teat amatorski; 25 t. m. kon- 
cert; i listopada teatr amatorski; 15 t. m. 
koncert; 24 t. m., „promenade koncert* i tań 
ce: 6 grudnia wieczorek dla dzieci jako w dzień 
św. Mikolaja; [3 t m teatr amatorski, rocz 
nica wprowadzenia się do nowego gmachu; 20 
t. m. wieczorek humorystyczny dla mężczyzn ; 


? 


31 t. m. zakończenie starego roku. „promenade- ' 


koncert" i tańce. W roku 1885 3 stycznia kon- 


cert; 10 t. m. teatr amatorski; 15 t. m. kon- | 


cert; 24 t. m, wieczorek z tańcami; 31 t. m. 
wieczorek 4 tańcami; 7 lutego wieczorek ko- 
stiumowy z tańcami; 14 t m. wieczorek z tań- 
cami; 18 t. m. wieczorek humorystyczny dla 
mężczyzn; 28 t. m. koncert; 7 marca, teatr 
amatorski; !4 t. m. odczyt naukowy; 19 tm. 
„promenade-koncert* i tańce ; 28 t. m. koncert; 
18 kwietnia teatr amatorski; 25 t. m. kon- 
cert; 16 maja teatr amatorski; 24 t. m. wy- 
cieczka towarzyska w okolicę miasta; 3 czerw- 
ca teatr i koncer, jako w rocznicę założenia ka- 
mienia węgielnego. Na powyżsye zabawy mają 
pp. członkowie i najbliższa ieh rodzina wstęp 
wolny, zaś osobom, do kasyna nienależącym, 
będzie wstęp bezwaruusowo wzbroniony. 

$ Ruch chorych w krajowym szpitalu 
powszechnym we Lwowie wykazuje w miesiącu 
wrześniu 1884 roku następujące cyfry: Z koń- 
cem sierpnia było chorych 389, przybyło w wrze- 
śniu 600, było przeto ogółem leczonych 
989. Z liczby tej wydalono: wyzdrowiałych 
399, z polepszeniem zdrowia 95, nieuleczo- 
nych 7ł, umarło 48; ubyło tedy razem 613. 
Pozostało z końcem września 376 chorych. — 
W zakładzie położniczym pozostało z końeem 
sierpnia położnie 23, dzieci płci męzkiej 8, żeń- 
skiej 4. Przybyło w wrześniu położnic 58, 
dzieci płci męzkiej 25, żeńskiej 22. Było ogó- 
łem leczonych położnic 81, dzieci płci męzkiej 
33, żeńskiej 26; wydalono wyzdrowiałych pe 
odbytym połogu położnie 53, dzieci płci męz- 
kiej 21, żeńskiej 22, przed odbytym połogiem 
położnie —; umarło: położniea 2, dzieci płci 
męzkiej l, żeńskiej —, ubyło razem położnie 
55, dzieci płci męzkiej 22, żeńskiej 22. Pozo- 
stało z końcem września położnic 26, dzieci 
płci męzkiej 11, żeńskiej 4, — W szpitaliku św. 
Zofii pozostało z końcem sierpnia dzieci płei 
męzkiej 33, żeńskiej 25, razem 58, Przy- 
było w wiześniu dzieci płci męzkiej 39, żeń- 
skiej 39, razem 78. Było ogółem leczonych 
dzieci płei męzkiej 72, żeńskiej 64, razem 136. 
Z liczby tej wydalono: wyzdrowiałych dzieci 
płei męzkiej 21, żeńskiej 20, razem 41, 
nieuleczonych płci męzkiej 2, żeńskiej —, razem 
2, umarło dzieci płci męzkiej 8, żeńskiej 14, ra- 
zem 22; ubyło razem dzieci płci męzkiej 81, 
żeńskiej 34, razem 65. Pozostało z końcem 
września dzieci płci męzkiej 41, żeńskiej 30, 
razem 71. 

= Ciężkie uszkodzenie ciała. Dnia 
20 b m. około godziny 7 z wieczora spostrze- 
żono łunę, powstałą z powodu jakiegoś pożaru 
za Lwowem. Robotnicy w młynie parowym p. 
Thema pod 1. 52 przy ulicy Janowskiej, chcąc 
cbaamyć, gdzie się pali, pospieszyli na otwarty 
strych trzypiętrowego zabudowania, nie wiedząc 
9 tem, że w suficie tegoż znajdował się otwór 
Przez ten otwór spadło dwóch na sufit drugiego 
piętra, skutkiem czego Julian Jakimowski zła- 
mał sobie szczękę i silnie się potłukł; dru- 
gi parobek zaś, Jam  Niedzielka, spadł na 
niego i dla tego nie dozuał Żadnego uszkodze- 
nia. Wreszcie trzeci parobek, Popielnieki, zdo- 
łał uchwycić się przy spadaniu deski, przez co 
uszedł szwanku. Jakimowskiego odwieziono do 
powszechnego szpitala. 

— Zapiski policyjne. Skradziono p 
Józefowi S. z zamkniętego mieszkania pod l. 32 
ulica Sobieskiego, tym samym kluczem, który 
mu z zamku zginął, trzy złote spinki okrągłe, 
każda z grawirowaną podkowa, wraz z futera- 
likiem, czwartą złotą spinkę czarno emaliowaną 
z okrągłą główką i z dwoma kwadracikami, 
wartości 6 zł, oraz Ó zł. pieniądzmi; Mojże- 
szowi H., bandlarzowi mebli, z zamkn. składu 
pod l. 19 ulica Karola Ludwika, 24 krzeseł 
plecionych, wartosci 48 zł; Salomonowi W., 
stolarzowi, z pracowni pod 1, 8 ulica Koper- 
nika. surdut oliwkowy z siwą podszewką, war- 
tości 20 zł., Żakiet niebieski, takież spodnie i 
kamizelkę, dwie koszule, czarny filcowy kape- 
lusz i dwie kartki zastawne, jedną banku kred 
na zegarek srebrny, Za 7 zł, a drugą zakładu 
zast. i kred. na Spodnie za 2 zł. zastawione; 
Leibie Katz, blaszany bute! z wódką, wartości 
6 zł., z wozu na ulicy Kaźmierzowskiej, gdzie 
mu także przed ośmiu dniami skradziono z wozu 
butel z okowitą, a dugi z likierem, wartości 
23 zł; p. Mieczysławowi S. pod 1. 22 ulica 
Zamarstynowska, czarny pugilaresik, zawierający 
3 zł, ogniwko srebrne od łańcuszka, marki li- 
stowe po 5 et. i pocztowy recepis; p Franci- 
szse D., skradziono pugilares czarny z kwotą 9 zł., 
z kieszeni na Wałach; pani M, trzy pary bu- 
cików skórkowych, wartości 9 zł,, p. Klemen- 
tynie P., papierowe pudło, zawierające damski 
płaszcz z grubego sukna koloru piaskowego, 
wartości 70 zł, z wozu za Zółkiewską rogatką ; 
Szlojmie EF., szynkarzowi, z sieni pod L 35 ulica 
Karola Ludwika, beczkę z piwem. Rozbito fron- 
towe drzwi sklepu majstra szewskiego p K., 
pod I 3 ulica Czarnieckiego, i skradziono że- 
lazny drąg i kłódkę wertlieimowską, zaś we- 
wnętrznych drzwi zamkniętych nie naruszono. 
Prawdopodobnie zostali złodzieje spłoszeni. a by- 
liby się dobrze obłowili, gdyż w sklepie tym 
znajdowało się w szniładzie gotówką 400 zł. 
a zapasu towaru nad takąż kwotę. 

t Zmarli w ostatnich dniach: w Lu- 
bece uczony podróżnik i badacz Brazylii dr, 
Robert Krystyn Bertold Avć-Lallemant, z pole- 
cenia Humboldta członek wyprawy statku Wo- 


vara naokoło ziemi, przeżywszy lat 72; w Ne- 
apolu malarz Tomasso de Vivo, ostatni przed- 
stawiciel starszej neapolitańskiej szkoły malar- 
skiej, licząc lat 94. 

— Zbiory wyprawy polskiej do 
| Afryki. Muzeum techniczno: przemysłowe kra- 
| PECO jak donosi Czas, otwiera z dniem 22 
lb. m. wystawę przedmiotów, nadesłanych z za- 
| ehodniej Afryki przez niezmordowaneg» podró- 
(Żnika S. S. Rogozińskiego. Do pierwszej seryi 
| przedmiotów, wystawionych w lutym r. b. przy 
były obecnie dwie nowe, tak, że wszystkie trzy 
| składają się na obraz stanu kultury dzi- 
| kich plemion zachodniego wybrzeża środkowej 
Afryki. Pahuanów, Krumanów, Bubisów, mie- 
szkańców wyspy Madery, pierwotnej ludności 
wyspy Teneryfy i t. d Wystawa illnstruje w 
isposób interesujący zajęcia plemienne, religijne 
| obrzędy, wzajemne stosunki handlowe, sposób 
| wojowania, i daje miarę estetycznego poczucia 
dzikich ludów afrykańskiego wybrzeża Zwła- 
|szcza o estetycznem ich poczuciu składa obe. 
jena wystawa bardzo wymowne świadectwo. 
| Przedstawione zbiory można oglądać do końca 
października. 

— Pomnik dla ofiar pożaru Ring- 
theatru w Wiedniu ma być wzniesiony, jak 
wiadomo, na wspólnym grobie tychże na emen- 
|tarzu centralnym. W tych dniach zebrać się 
miał komitet pomnikowy, dla wyboru najodpo- 
wiedniejszego z nadesłanych projektów. 

— W płomieniach, podczas srożącego 
się daia 17 b. m. w mieście Hagen pożaru, 
sześć osób postradało życie. 
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Zgromadzenie wyboreów. 


(Z) O gorącem zainteresowaniu się 
| mieszkańców Lwowa sprawą wyboru posła 
| do Rady państwa, w miejsce p. profesora 
| Zacharjewicza , który, jak wiadomo, zlożył 
mandat przed kilkoma miesiącami, świad- 
czyło wczorajsze, bardzo liczne zebranie. 
Sala ratuszowa i galerye, już 0 godzinie 7 
wieczorem były formalnie natłoczone, O go- 
dzinie kwadrans na 8mą zagaił zgromadze- 
pie p. Jan Dobrzański, redaktor Gazety Na- 
rodowej, wzywajae do wyboru przewodnicza- 
cego. Na wniosek p. Zimmermana, powoła- 
no przez aklamacyę na krzesło prezydyałne 
p. J. Dobrzańskiego, który zaprosił nastę- 
pnie do pióra pp. dr. Bronisława Dulębę i 
Lówensteina, poczem wezwał do zgłoszenia 
się tych panów. którzy pragną ubiegać się 
v mandat poselski. P. Richtman wyraził na 
to życzenie, aby przedewszystkiem zaprosić 
p Zacharjewieza do złożema sprawozdania, 
celem dowiedzenia się z jakich powodów uchy- 
| li} się od poruczonej mu przez miasto Lwów 
| godności poselskiej. Nad tym przedmiotem 
| wywiązała się dość obszerna dyskusya, wsrod 
której zabierali głos pp. Kędzierski, Gnie- 
wosz, Grochowalski, a wyborcy zgodzili się 
ostatecznie na to, aby, nie czekając na rela- 
eyę byłego posła, wysłuchać wyznania wiary 
politycznej kandydatów. 

Wśród oklasków wstąpił na trybunę 
p. Karol Lewakowski i rozpoczął od 
zwrócenia ua to uwagi, iż przy akcie wybor- 
czym należy pilnie zastanowić się nad całą 
przeszłością kandydata pod względem jego 
uczuć patryotycznych i dobrze zbadać, do 
jakiego obozu politycznego należy. Mowca, 
skreśliwszy kilkoma rysami swój dotycheza- 
sowy żywot publiczny, dał pogląd na roz- 
wój życia konstytucyjnego w Austryi, tu- 
dzież na udział w niem naszego kraju, przy- 
pomniał w jaki sposób wytworzyło się t z. 
stronnictwo wiernokonstytucyjne i z jakich 
pobudek występowało i dotychczas występuje 
wrogo przeciw narodowościom nieniemieckim 
wzbraniającym się uznać jego hegemonię, 
przedstawił w należytem świetle liberalizm 
tego stronnictwa i zwrócił się przeciw tym 
którzy radziby zaprzeczyć Polakom prawdzi- 
wych uczuć liberalnych. Że Polacy ożywie- 
ni są prawdziwym liberalizmem, świadczy ich 
postępowanie z żydami w czasach najsroż- 
szego prześladowania judaizmu w całej za- 
chodniej Europie, świadczy konstytucya z 8 
maja, świadczą i inne liczne f kta. Przecho- 
dząe do scharakteryzowania swoich przeko- 
nań politycznych, kandydat konstatuje, że 
w jednej tylko Austryi Polacy używają swo- 
bód narodowych, a mają to do zawdzięcze- 
nia — dodaje mowca — nie systemom rzą 
dowym, lecz wielkodusznym inteneyom Mi- 
łościwego Monarchy, dla którego żywimy 


też gorące uczucia wdzięczności. Polacy, pra- | 


tując nad materyalnem i iutelektualoen 
podniesieniem Galicyi, pracują zarazem dla 
Austryi, bo im bardziej skonsolisuje się kraj 
nasz, tem silniejszą będzie Anustrya, której 
potężną część stanowi Galicya. Mowca wy- 
stępuje nsstępnie przeciw dziennikarstwu 
lberaluemu, które podchwytuje podstępnie 
każde słowo, wypowiedziane na wyborczych 
i inaych zebraniach, stara sią ukuć z niego 


postulata jej poszły w zapomnienia, że kan- 
dydaci, występujący na zebraniach przedwy- 
borczych, rzadko ją przypominają. 


W dalszej części swojego przemówie- 
„nia, zastanawiając się bliżej nad zdobycza- 
„mi Gulicyi w latach ostatnich na polu eko- 
nomicznem i przemysłowem, kandydat przy- 
szedł do ze wszech miar smutnych wniosków; 
przyczynę zaś tegu widzi mowca głównie 
w szczupłym wymiarze samorządu, stawia- 
(jąc zarazem zasądę, iż gdzie nie ma praw- 
dziwego samorządu, tam niepodobna osią- 
i go3ć dobrobytu we właściwem tego słowa 
| znaczeniu. Mowca podnosi to dla tego, iż 
|właśuie we wamiankowanej rezolucyi dopo- 
minano się o udzielenie Galicyi takiego samo- 
i rządu, jaki jest nieodzownym dla jej rzetel- 
i nego rozwoju. Mowca nie podnosi obeenie re- 
zolucyi tej do znaczenia programu, gdyż od 
czasu jej uchwaleniu stosunki się zmieniły, 
w każdym jednak razie należy dążyć do 
spełnienia niektórych zawartych w niej po- 
stulatów, pomiędzy któremi pierwsze miej- 
sce zajmuje potrzeba nadania Galicyi pra- 
wdziwej autonomii. „Obecna nasza autono- 
mia — ciągnął mowea — jest tobankier, który 
nie posiada kluczów do swojej kasy, jest ona 
bez pieniędzy, egzekutywy i kompetencji. 
Sprawiedliwość malują z zawiązanemi oczy- 
ma, naszą autonomię należałoby wymalować 
ślepą, głuchą i kulawą. Nie odnosi się to jed- 
nakże do jej wykonawców, lecz położenia“. 
Mowea twierdzi, iż do osiągnięcia prawdzi- 
wego samorządu nie dążymy konsekwentnie 
i wytrwale. Mowca nie może pojąć, jaka 
jest przyczyna, iż w chwili obecnej, gdy de- 
legacya polska wywiera w Wiedniu wielkie 
wpływy, nie wyzyskano jak należy położenia 
i nie uczyniono prawie nie dla rozwoju na- 
szego życia autonomicznego. Nie przeczy, że 
położenie delegacji w obec silnie nurtują- 
cych przeciw nam prądów eentralistycznych 
jest trudne, że deleyacya zmuszoną jest czę- 
stokroć używać całego swojego wpływu dla 
uchylenia złego, zamiast pracować nad po- 
zyskaniem dobrego — w każdym jednak ra- 
zie — twierdzi mowca — mniej uzyskano, 
niż można się było spodziewać, 


W dalszym ciągu mowca ubolewa, że 
ważne uchwały nie bywają podawane do 
Najw. Sankcyi, że rozporządzenie ministra 
Stremayra, dotyczące galicyjskiej szkolnej 
rady krajowej pozostaje dotychczas w mocy, 
żə w ministerst»ach znajduje się nadzwy - 
czaj mało Polaków, i kończy tem, iż nie 
stawia Żadnego programu, ani nie przyobie- 
cuje niczego wyborcom, bo „byłoby to 
śmiesznością w naszem położeniu*, Mandat 
będzie uważał za ciężki obowiązek, lecz zas 
razem za najwyższy zaszczyt, | Oklaski), 


Po przemówieniu posypały się liczne 
interpelacye. Pan Gniewosz zapytywał, dla- 
czego kandydat wy-tąpił z rady nadzorczej 
kolei lwowsko-czerniowieckiej, i jak się za- 
patruje na polsko-ruską sprawę. P. Bykow- 
ski interpelował w sprawie przedłużenia 
przywileju kolei północnej Cesarza Ferdy- 
nanda P. Zimmerman interpelował kandy- 
data w sprawie powrócenia Radzie szkolnej 
krajowej „uszezuplonych jej praw autono- 
mieznych*, i zapytywał dalej, czy kandydat 
w razie swego wyboru starać się będzie 
o to, aby delegacya popierała budowę kolei 
żelaznej ze Lwowa do Rawy, i poczyniła 
kroki w celu polepszenia bytu urzędników 
pocztowych, wreszcie, czy kandydat zająłby 
się sprawą suplentów szkół Średnich. 


Wśród wielkiej wesołości, p. Grocho- 
walski interpelował kandydata, co zamierza 
uczynić dla ulżenia ciężarów ludności i czy 
wobec zabezpieczenia pokoju, nie zająłby 
się sprawą zmniejszenia armii o jakie sto 
tysięcy ludzi, wreszcie, czy gotów jest pra- 
cować nad wycofaniem Austryi ze związku 
celnego, do którego wciągnął ją książę Bis- 
marck ? 

P. profesor Gryziecki interpelował 
czy kondydat uznaje za słuszne zarzuty czy- 
nione delegaczi polskiej co do jej stanowi- 
ska względem rządu, innych części państwa 
i kraju, a jeśli uznaje słuszność tych zarzu- 
tów, jakiej życzy sobie zmiany. Wreszcie 
p. Sembratowiez zapytywał, jak kandydat 
zapatruje się na konkniencyę, czynioną przez 
domy karne uaszemu przemysłowi? 

Na większą część powyższych interpe- 

acz] odpowiedział kandydat w sposób, któ- 
ry zadowolił pytający:h, niektóre pominął 
milczeniem. wreszcie zapewnił, iż wszystko 
co odnosi się do dobra i pomyślności kraju, 
! znajdzie w nim gorącego orędownika. 
Wobee pogłoski, iż vp. dr. Gryziecki 
'i dr. Roszkowski zamierzają także kan- 
| dydować, z«pytywał się p. Gubrynowiez o- 
|beenych na zebraniu tych obu panów, czy 
| tak jest istotnie. Po otrzymaniu przeczącej 
| odpowiedzi, zamknął przewodniczący zebra- 
nie po godzinie dzi wiątej, zapowiadając no- 
we zebranie wyborców na przyszłą niedzielę. 


broń przeciw Polakom i przedstawić ich ja- . 


ko wrogów jedności państwowej. Mówiąc o 
stanowisku i programie politycznym Galieyi, 
przypomina mowca rezolucyę Sejmu galicyj- 
skiego z przed lat szesnastu i ubolewa, że 


_ OSTATNIA POCZTA 


Sejm krajowy. 


„. XXV posiedzenie rozpoczęło się dzi- 
slaj o godzinie 10 m 45 przed południem. 
Wpłynęła petycya nauczycieli okręgu 
tarnopolskiego przeciw zarzutom  uczynio- 
nym przez pos. ks. Siczyńskiego, na posie- 
dzeniu sejmowem w d. 4 bm., inspektorowi 
szkolnemu p E. Michałowskiemu. 

Pos. Max zwraca uwagę na tę pety- 
cyę, podpisaną przez 80 przeszło nauczy- 
cieli i kikanaście zarządów miejscowych 
szkolnych i z uwagi, że pos. Sieczyński, 
na posiedzeniu w dniu 4b m. uczynił 
ciężkie zarzuty działalności p _ Michało- 
wskiego tudzież nauezycialstwu, rzekomo 
zdemoralizowanemu i zterocyzowanemu, u- 
prasza, ażeby ta petycya, zawierająca w so- 
bie protest solenny przeciw tym za- 
rzutom, została w całości odczytaaą, 

JW. Marszałek oświadcza, że na 
odczytanie tej petycji zezwolić nie może, 
albowiem sprzeciwia się temu regulamin, 
który nie zna protestów z poza Izby; obra- 
dy Sejmu stałyby się niemożliwemi, gdyby 
protesta przeciw temu, co się dziaje w Izbie, 
były odczytywane. 

. Pos. Max, po tem wyjaśnieniu, cofa 
swoją prośbę. 


leją Półnoeną w sprawie zawarcia kartelu 


taryfowego, postąpiły wprawdzie znacznie, , 


nie ukończyły się jednakże dotychczas, za- 
chodzi bowiem jeszcze potrzeba wyrównania 
kilku drobnych różnie. 


We wszystkich politycznych kołach 
Berlina z natężoną uwagą wyczekują dal- 
szego rozwoju kwestyi brunswickiej. 
Koła rządowe są zdania, iż decyzya nastąpi 
szybko Inspirowany widocznie artykuł, jaki 
ukazał się równocześnie w kilku dzienni- 
kach, podnosi, że nie zgańzałoby się z go- 
dnością państwa, wyczekiwać dłużej, czy 
książę Cumberland zechce złożyć oświadcze- 
nie, któreby umożliwiło wzięcie pod rozwa 
GE ' ewentualność jego dziedzictwa tronu. 
Z Londynu donoszą, iż 65-letni bezdzietny 
książę Cambridge zamierza podobno 
podnieść swoje pretensye do tronu brun- 
swiekiego, do którego również rości sobie 
prawo król Karol Wirtemberski. 


Według relacyj korespondenta rzym- 
skiego do berlińskiej Kreuz Zig., rząd pru- 
ski ma uważać rezygnacyę ks. kardy- 
nała Ledochowskiego z arcybiskup- 
stwa gniezneńsko-poznańskiego za warunek 


' ine gua non dalszych swoich układów ze 


Stolica św. W Watykanie oczekują nato- 


' miast z wielką niecierpliwością rezultatu 


Pos. ks. Siczyński oświadcza, że po ` 


jego przemówieniu w d. 4 b m. 


otrzymał ' 


87 listów zawierających podziękowania za 


jego wystąpienie. 


J. E. p. Namiestnik odpowiedział 


ł 


na interpelacye: hr. Zamoyskiego j tow. 


co do uczniów lwowskiej szkoły leśnej; p, 
Struszkiewiceza w sprawie oddania þu- 


dowy kolei Stryj-Munkacz; p. Skars Zew-, ć 
' Jasnej Górze, udał się w dalszą drogę do 


skiego o reklamacyach w sprawach poda- 
tkowych i Stan. hr. Stadniekiego o nl- 


gach podatkowych z powodu klęsk elemen. 


tarnych. Odpowiedzi te podamy jutro w 
słownem brzmieniu. 

Nastąpiły obrady nad XV rubryka bu- 
dżetu wydatków ; przy niektórych pozycyach 
tej rubryki toczyły się bardzo zajmują 


dyskusye. Tak n. p. przy pozycyi 176, w któ- | czej 


| 
| 


wyborów do parlamentu niemieckiego, gdyż 
wynik tea będzie miarą dla Watykanu ze 
względu na stanowisko, jakie zajmie po 
28 października wobee Prus. 


Dniewnik Warsz, pisze: Główny na- 
czelnik kraju, generał gubernator Hurko, 
przybywszy Z małżonką swoją w d. 20 bm. 
do Częstochowy, i zwiedziwszy klasztor na 


Granicy, gdzie uczestniczyć ma przy po- 
święceniu mowo wzniesionej tamże cerkwi 


do- | prawosławnej. 


Komisya senatu franeuskiego, zajmu- 


ce jaca się badaniem projektu ustawy wybor 


dla senatu, postanowiła przyjąć system, 


rej komisya budżetowa preliminowałą na | zaproponowany przez rząd, przedewszystkiem 


przemysł rękodzielniczy, na pożyczki i za- | €0 


siłki, kwotę 50.000 złr.*, poseł Wierzbj- 
cki, w dłuższym wykładzie dał pogląd na 


dotychczasowe ezynności w kierunku pod. | 0 . „i 
'rowie tej kategoryi usuwani nie będą, lecz 


niesienia przemysłu w kraju naszym, i wniósł, 
ażeby Sejm zamiast 50.000 złr., wstawił na 
ten ceł kwotę 80.000 ztr., preliminowaną 
przez Wydział krajowy. 
Ks. Adam Sapieha polemizniez wy- 
wodami p. Wierzbickiego i Baina A 
niądz życia w przemysł nie wieje: sz tuez- 
nie przemysł u nas wy 
on nie wytrzyma konkurencyi z zachodem, 
a trudno przypuścić, ażeby dla niego Za- 
mknięto granicę od zacbo 
działanie w tym kierunkn nie jest także po- 
żądane. Mimo to, w imieniu komisyi gospo- 
darstwa krajowego wnosi podwyższenie tej 
pozycyi o 10.000 złr. na wspieranie stowa- 
rzyszeń surowcowych, magazynowych i pro- 
dukcyjnych, obecnie powstających. 


Pos. Weigel popiera wniosek pos. deputacyą przemysłowców p 


Wierzbiekiego. 
Godzina 12',, dyskusya trwa dalej. 


Najd. Arcyksiążęta Karol Lu- 
dwik, Ferdynand, Otto i Najd Arey- 
księżna Marya Teresa, złożyli przed- 
wczoraj wizytę przybyłemu dnia 20 b. m. 
do Wiednia hrabiemu Bardi. 


Dnia 21 b. m. wieczorem odbyło się 
w Wiedniu zebranie stowarzyszenia 
demokratycznego VIII okręgu, na któ 
rem wystąpiono bardzo ostro przeciw zjedno- 
czonej lewicy, zarzucając jej, iż jest partyą 
pseudo-liberalną i nawskróś egoistyczną pod 
względem ekonomicznym. Obecny na ze- 
braniu poseł tego okręgu, Wiesenburg, zo- 
stał wezwany, aby przez swoje wystąpienie 
z lewicy okazał, iż nie ma nie wspólnego 
z tem politycznie zbankrutowanem stronni- 
etwem. 


Presse dowiaduje się, że p. minister 
handlu dokonał już nominacyi osób, ma- 
jących przewodniczyć komisyom wyborczym, 
powołanym do funkcyonowania przy nowych 
wyborach do Izb handlowych. Obecnie prze- 
to rządy krajowe będą mogły przystąpić do 
zamianowania pomienionych komisyj. 


donosi Presse, zawarte pomiędzy 
a austrysekich koleji skar- 
a kolei Karola-Ludwika 


Jak 
generalną dyrekcy 


bowych a zarządem 
A w sprawie pOdZIALU 


W S$. a 

t alicyjskiego, Oe o 
aae 3 chwilą otwarcia galicyjskiej ko- 
lei transwersalnej. Rokowania pomiónny 
generalną dyrekcyą koleji skarbowych a ko- 


| 


do ciał wyboreżych, składających się % 
członków rad gminnych. Komisya przyjęła 


' także 7 głosami przeciw 2 uchylenie sena 


torów dożywotnich. Dytychezasowi senato- 


w miejsce zmarłych lub ustępujących, skut 
kiem dobrowolnej dymisyi, wybierani będą 


| senatorowie przez departamenta najbardziej 
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zaludnione. 
Dzienniki paryskie niezależne 
że rząd, oprócz depesz z Tonkinu 


twierdzą, 
o zwyclę- 


wołać się nie da; | zkim pochodzie armii, otrzymał także depe- 


Szę od generała Bière de l'Isle, w której 
tenże żąda bezzwłocznego wysłania znacznych 


du; gorączkowe | Posiłków, 


. _ Ministerstwo znajduje się w Coraz tru- 


dniejszem położeniu z powodu przesilenia 
w przemyśle lugduńskim. Zaledwo ministro- 
wie wysłuchali prośb delegatów lugduńskich 
0 m onie opłat celnych od gore aT aie) 
awełn i“ dzy, przybyła druga 
erone de zj ółnocnej Fran 


eyi, którzy protestują przeciw zniesieniu cła 


od bawełny, 


Journal de Bruselles zaprzecza pogło 
skom o przesileniu w łonie ministerstwa, 
Z powodu wynika wyborów municypalnych, 
pomyślnego dla stronnictwa liberalnego. 

i Wadług doniesień do Nat. Ztg. stron- 
nictwo liberalne chce skłonić resztę depu- 
towanych tak zwanej frakcji niezależnej, a- 
żeby złożyli mandaty, gdyż w takim razie 
okazałyby się niezbędnemi nowe wybory, 
przy których stronnictwo liberalne miałoby 
widoki uzyskania większości w Izbie. Libe 
ralni zarzucają niezależnym, że właściwie 
utracili swój charakter, gdyż poddali się bez 
protestu większości obecnego gabinetu. 


Według doniesienia Poł. Corr. 2 Lon- 
dynu, lord Northbrook powrocić ma po Za- 
łatwieniu powierzonej mu misyi z Egiptu 
w ciągu pierwszych dziesięciu dni listopada. 
g górnym Egipcie, w podróży swej Inspe- 
kcyjnej, nie dotrze Northbrook dalej, jak do 
Assuan, poczem z powrotem zabawi kilka 
dni w Kairze, ażeby następnie przedsię- 
wziąć wycieczkę do delty Nilowej, zkąd, po- 
Mminąwszy Kair, uda się prosto do Aleksan- 
dryi, ażeby tam wsiąść na okręt , odpływa 
Jacy do Anglii. 


. Fremdenblatt pisze: „Agenzia Stefani 
doniosła, że minister Mancini wyraził ży- 
czenie, ażeby Włochy zostały zaproszone na 
pierwsze posiedzenie konferencyi w sprawie 
Kongo. Wiadomość ta oparta jest i według 
naszych informacyj na prawdzie. Widocznie 
uczynić chciał Mancini zadość życzeniu Włoch 
wyrażonemu także przez Opinion. Dziennik 
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ten przedstawiał, że Włochy nie mogą tak jostatnie zajścia były przez studentów 


samo jak inne mocarstwa postawione hyć 
w drugiej linii. gdyż na konferencyi ma być 
mowa nie tylko o zasadach regulujących 
prawa własności mocarstw już posiadających 
terytcrya, ale także o zajęciu terytoryów, 
nienależących dotąd do żadnego z państw 
cywilizowanych. Objawione przez Włochy 
życzenie zoslało bezzwłocznie uwzględnio- 
ne przez księcia Bismareka i nietylko Wło- 
chy, ale w konsekwencyi i Austro Węgry 1 
Rossya otrzymały zaproszenie na pierwsze po- 
siedzenie konfereneyi w sprawach terytoryów 
nad Kongo“. j 


ny 
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Wiedeń, 23 października. We- 
dług Polit. Corr., Najdostojniejszy Ar- 
cyksiążę Ferdynand Este udaje się do 
Brunświku, ażeby przy obehodzie po- 
zrzebowym księcia brunświekiego re- 
prezentować Dom cesarski Najjaśniej- 
szego Monarchy austryackiego. Wy- 
syła równie deputacyę oficerską sió- 
dmy pułk dragonów, którego właści- 
cielem był książę Brunświku. 

Wiedeń, 23 października. Coro- 
nini złożył mandat poselski do dele- 
gacji. 

Sekcya prawiey rady munieypal- 
nej wiedeńskiej postanowiła odstąpić 
od oskarżenia przeciw Kreuzzeitung. 

Policya wydaliła ponownie kilku- 
nastu socyalistów. 

Wiedeń, 23 października. (Tel. 
pr.) Izbom parlamentów rumuńskiego 
i bułgarskiego mają być w czasie naj- 
bliższym przedłożone projekta, mające 
na celu załagodzenie nieporozumień 
granicznych w Dobruczy przy forcie 
Arab-Tabia. Książę Aleksander i król 
Karol uważaja załatwienie nieporozu- 
mień jako nader pożądane. 

Wiedeń, 23 października. (Tel. 
pryw.) Delegacye przyjmie Najjaśniej- 
szy Pan na zamku w Budzie dnia 28 
b. m. Wspólni ministrowie wyjeżdżają 
w sobotę do Pesztu. 

Zagrzeb, 23 października. Usi- 
łowanie porozumienia ze strouniectwem 
Starcewieza zupełnie się rozbiło. Na 
jutrzejszem posiedzeniu sejmowem na- 
stąpić ma wykluczenie 12 zwolenni- 
ków Starcewieza. Stronnictwo narodo- 
we ukończyło obrady nad zaostrzo- 
nym regulaminem Izby. Ustanowiono 
termin wykluczenia od obrad na dni 
30, a w razie powtórzenia się zawich- 
rzeń na dni 60. W razie ewentualne- 
go, nieuprawnionego powrotu do Izby, 
nastąpić ma grzywna pieniężna, a wzlę- 
dnie kara więzienia. Przyjęto równie 
ostatecznie postanowienia COo do za- 
mykania dyskusyi. 

Berlin, 23 października. We- 
dług Nordd. Allg. Zig., rozstrzygnięcie 
Jurydyczne kwestyi następstwa tronu 
brunswickiego należy do Rady Związku 
niemieckiego. Pod wzgłędem polity- 
cznym, nieprzyjąźna państwu polityka 
jednego księcia nie mogłaby jeszcze 
stwarzać samma przez się niebezpie- 
czeństwa dla całości państwa, ale 
inaczej przedstawiałaby się rzecz, 
gdyby dwór brunswicki miał być ogni- 
skiem wichrzeń Welfów. Program i 
postawa stronnictwa Welfów Są po- 
wodem, iż państwo nie może zezwolić, 
ażeby: wichrzenia owe uzyskały punkt 
oparcia. 

berlin, 28 października. (Tel. 
pryw.) Rząd wypracował już główne 
zasady co do zaopatrzenia starych i 
niezdolnych do pracy robotników. 

Formalne zaproszenia na konfe- 
rencyę w sprawie Kongo nie nastą- 
piły jeszcze. ; 

W kołach berlińskich poczyty- 
waną jest za niepodlegajaca watpli- 
wości ewentualność wstąpienia na 
tron Brunswiku księcia Cumberland. 

Petersburg, 23go października. 
(Zel. pryw.) Roztrząsaną tu jest kwe- 
stya, ażeby studentom moskiewskim 
nakazać noszenie mundurów, gdyż 


[14850 m., żyto 
szczególniej Katkow przeczy, jakoby! aapx 


wywołane, ponieważ w demonstracji 
brali także udział inni ludzie i ko- 
biety. 

Paryż, 23 października. (Tel. pr.) 
Utrzymują się pogłoski o zatargu po- 
między Ferrym a ministrem wojny 
Campenonem, który żąda mobilizacyi 
jednego korpusu armii w razie, gdy- 
by wysłane być miały posiłki do Ton- 
kinu. 

Paryż, 23 października. Potwier- 
dza się wiadomość o wybuchu 
cholery w Yport (w departamencie 
niższej Sekwany). Od dni ośmiu za- 
chorowało tam !1 osób, z których 6 
zmarło. Epidemię sprowadzili mary- 
narze przybyli z Cette. Zarządzono 
odpowiednie środki ostrożności. 

Rouen, 23 października. Według 
nadchodzących wieści, wybuchła w 
Yport cholera; zachorować miało 10 
osób, z których pięć umarło. Udał 
siętam prefekt, celem skonstatowania, 
czy jest to rzeczywiście cholera azya- 
tycka i zarzadzenia środków odpowie- 
dnieb. 

Rzym, 23 października. Zape- 
wniają, że wczorajsza rada mi- 
nisteryalna zajmowała się także 
ewentualną dymisyą ministra wojny i 
kwestyą przyczynienia się państwa do 
poprawy stosunków sanitarnych w Nea- 
polu, nie powziawszy jednak żadnej w 
tym względzie decyzyi. Dzisiaj zbierze 
się ponownie rada ministeryalna. 

Rzym, 23 października. Od dnia 
dzisiejszego nie będą wydawane 
biuletyny o cholerze w tych 
prowincyach, w których epidemia pra- 
wie zupełnie wygasła. 

Genua, 23 października. Od przed- 
wczoraj, godziny 10 wieczorem, do tej- 
że godziny dnia wczorajszego, nie za- 
szedł tutajani jeden wypadek 
zasłabnięcia lub śmierci na cholerę. 

Londyn, 23 października. (Tel. pr.) 
Lord Salisbury w mowie, mianej w 
Dumfries, oświadczył, że Izba wyższa 
nie chce wcale wywierać presyi ce- 
lem doprowadzenia do rozwiazania par- 
lamentu, ale pragnie odroczenia re- 
formy wyborczej aż do chwili, w któ- 
rej wyborcy wolę swą wyrażą w dro- 
dze konstytucyjnej. 


Telsgrafowany kurs wiedeński 


Wiedeń, 22 października 1884, godzina I 
min. 45. Alp, Tow. górn. 52'90, Węg. akcye 
kredyt. 287'25 Akeye anglo-austr. 10550, Akcye 
banku Union 87:90, Akeye kolei Karola Lu- 
dwika 271:25, Akcye kolei północnej 239 25, 
Akcye kolei południowej 48-70(?). Akcye kolei 
Alföld ; 17875. Akcye kolei Elżbiety 301'10, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 192'75, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 165:50, 
Wiedeńskie losy 1238-75. Akcye kolei Rudolfa 
—.--, Akcye kolei Albrechta —,— Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 103:75, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 102:—. Losy regulacyi 
Cisy 1 5.80, Losy tureckie 20:75, Węgierska 
renta 93:35, Akcye banku związkowego 108*75, 
Akcye banku obrotowego —*—, Akeye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —'*—, Akeye kolei pań- 
stwowej ----—, Rubel papierowy 1:24, Wę- 
gierskie losy 11580, Marka niemiecka —.-—, 
Usposobienie słabe. 

Wiedeń, 23 październ. 138% r., godz, 10 
min. 30. Akcye kredytowe 288'10, Anglo- 
Austr.105':50, Unionbank 88-80, Kolej Karola 
Ludwika —'*—, Południowa 148'75, Renta pa- 
pierowa —'—, Galic. listy zastawne —— 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —'—, Ga- 
licyjski bank rustykalny —'—, Losy z r. 1883 
A1'—, Napoleoador 9:69—, Rubel papierowy 
1 2471 . Usposobienie bez transakcji. 

Telegramy zbożowe z dnia 22 paździer. 
Wiedeń: Pszenica za 100 kilogram, 8:25 do 


925 zł, żyto —— do —'— zł, jęczmień 
>- do —— zł, kukurudza —'— do —:— 
zł., owies -—— do —— zł., okowita per 


'0.000 litr procent 29:25 do 29-50 zł. Buda- 
Peszt; Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 7-83 
do 7:85 ał., rzepak (sierpień wrzesień —'— 
—'—d4. Berlin: Pszenica żółta (na paździer ) 
m., spirytus 46:60, 


owiadzialzy redaktor Adam Krechowiocki 


Pociągi kolejowe. 
Od 20 maja 1884. 
podług zegaru lwowskiego 
Przychedzą do Lwowa: 

Z Podwołoczysk; na dworzee Podzaracze o 
godz. 10 min. 13 wieczór pociąg po- 
śpieszny, o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 42 po południu pociąg 
mięszany, 


Z Czerniowiec: o godz. 10 min. O wieczór 


pociąg pospieszny, o godz. 3 min, 35 
rano i o godz. 8 min. 52 po południu 
pociąg mięszany. 


Z Podwołoczysk: na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5ranoi o g. 
4 min. 10 po południu pociąg mięszany. 

Ze Stanisławowa na Stryj: rano o godz. & 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i o 
godz. 10 min. 56 przed poł. pociąg lo- 
kalny Stryj-Liwów. 

Z Krakowa : o godz. 5 min. 36 rano po- 
ciąg pospieszny, 0 godz. 9 min. 27 wie- 
czór pociąg osobowy, o godz. 11 min. 33 
przed poł, pociąg mięszany. 

OGdchodzą ze Lwowa: 

Do Krakowa: o godzin. 10 miu. 

czərem pociąg pospieszny, 


46 wie- 
o godz. 4 


| Do Podwoloczyak: z głównego dworca 
i 
| 


| MÄESRSNY. 


| 
| rawski z Oleszyce. 
| 


;Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rano 
| pociąg pospieszny, 0 godz. 12 mis. 15 
| po południu i o godzinie l min. 10 w 
i Rooy pociag Mieszany. 

| Do Stamistawewa na Stryj: reno o godz, 
| 4 min. 5 pociag mięsznny, wieczór o 
i godz, 7 min. 10 pocisg omnibusewy i o 
godz, 1 mie. 25 po poł. pociag lokalny 
Lrwów-Stryj. 


|l Do Podwołoczysk, z dworca Pod- 
zamcze: o godz. 6 min. 6 rano po- 
ciąg pospieguwy, o godz. 12 mia. 57 po 
południu i o godz. 10 min. 56 wieczór; 

| posląz zaięczany. f 


o godz. 5 min, 56 rano posigg pospiesa- 
ny, 9 godz. 5 min. 42 po poł. pociąg 
kuryerski, o gods. 12 min. 31 pe poł, 
i o godz 40 min. 27 wieczór i 


RAT 


ł 


Przyjewiazł: do 1er Wi i 

duia 2850 października 1854. | 
Hotei dłeorzea 

Pp. A. hr. Miączyński z Rossyi. W, Mo- 

B. Komarnicki z Pobocza. 

K. Fedorowicz z Ozernichowiec. O. Sala z Wy- |! 

socka. O. Schuell z Firlejówki. Hoffmann z Nagy : 


Michaly. 
Hotel Langia i 
Pp. W. Lange z Tryestu. E. Hannik z 


min. 5 rano pociąg osobowy, © godz. 5 | Berna, A. Scheliwski z Wiednia. A. Wessely 
min. 8 po poł. pociąg mięszany i o go- | z Czech. 


dzinie 6 min, 35 rano pociąg mięszany 
lokalny. 


Cennik lwowskiej izby handlowej I przemysłowej. 
Lwów dnia 22 października 1364. 


| płacę żądają 
wanka s p 
1. Akcye za sziukę. gire ii rt. ski 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. t. SJ2%2 — 3275- 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł, wa. ZJI9L 50 
Banku hip. galic. po 200 zł. w.a. *]|285 -— 
Banku kred. gal. po 200 zł. w.a. 3Z|238 


2. List., zast. za 10 zł. 
Tow. kredyt. galio. 5 pr. w. a. 


-^ 5 p *pr. w. 2. 91 70 93 30 
> p n 5 pr. okresowe Sf 96 50 99 50 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los £1*j41..$] 86 70 87 70 


Banku hip. galic. 6 pr. w. a. 


s A a 5 Pr. W. A. 97 19 98 10 
F 5 n pr. w. 8. wy” 
losowane z 19 pr. premią . . 99 20 100 20 
Listy dłużne g. Z. kr. mł. 6 pr. wa. 60 25 62 50 
- - O p g Mid RAE 6025 62 50 
«ją pre. kraj. listy zastawne © = AA = 
Listy dłużne za 100 zł. 
Mgóln. roln, kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. 
4. Obligi za 100 ze. 
Indemniz. galic. 5 pre. m. k. 101 60 102 60 
Oblig. Komunalne gal. Zakł, kreñ. 
włościańskiego 6 pr. w. a. = 
Obligi komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr. w.a. I emisyi . . | 96 75 9775 
Pożyczki kr. zr. 1873 po é pr. wa. |102 75 104 — 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4'/ą pr. wa, 9080 91 80 
5. Łowy miasta Krakowa 1840 20 —- 
„ Stanisławowa 2250 24 5V 
6. Monoty 
Dukat holenderski . . 567 577 
Dukat cesarski , m 8 72 5 88 
Napoleondor 9 65 9 75 
Półimperył . . . . 998 10 08 
Rabel rossyjski srebrny 1 54 1 64 
= = apierowy 1 23— 1 25— 
100 marek niemieckich . . . 58 60 60 40 
Brano r MPR „AEO 2, Die >= 
Knvonr w araby zaa a 


Hotel WUaropejski 


Pp. Landwehr z Wiednia. [, Prahl z Niemiec, 


RE. 


Kurs giełdy wiedeńskiej 


a Amie 17 października 1384 
1. 


dasnolity dług pancia 
maj-lislopad 


Diag państwa. płaca żadaji 


ENZO 


50.30 BL.05 
80.30 BLS 


14 palesówa srobyna. 

y ipise . . 52.-— 58.15 
wwieciod-paździarnik 82.10 84 25 

łuosy z raku 1854 po 250 «śr. m.k dpr 124.50 125,— 

1860 po 500 zdr. w.a.5pr. 125.25 135.75 


R wy 
: „ X560 po 109 zdr ñ pz 143 — 143 50 
„ 186% pe 100 ałr. . 172.50 178, 
5 a 1864 po 50 nèr- 171.— in- 
Renty Com. po Aù% U i 4:25 422 


ińisty stay dugal. tw po A2Ć 

Kul o OW 4 aa. 24 ABIĘZWCIG 
Austr. Asyg, skarb. awroibe 1853 5 pe — = =e 
Renta papierowa Ppr. z r. 1861 35.15 95.95 
usir. rent m. nius od peźstk Apr, 168.05 108.30 


38. QObligacye 0.5 iza WO gł, m k) 


ja! 


Uzoek 136,50 

Bukowiny 151.25 102. - 
Galicyi 0. . 101.75 103,25 
Xbkszej Austryt 105.— 106.25 
Siedmiagrndn 93.178 10025 
Wącier - 100.75 1.1.25 

J3. Akcy e. 

Bank Anglo-aust. 200 s]. emit. zł. 150 10359 105 — 
fnst. kred. dla handlu po 180 sł. _ 286 — 28635 
Niższc-austr. tov. eskojnt. po 508 z  5%80.- 525 — 


Gal. banku hip. po 2008, . e o 
Gal. bank.d.han.i prz. a Ż00uż. wpł. 40pL. 
Gal. zagi. kred. miemsk. a 200 z4r. 
Bank dla krajów koreunpeh a 300 47. 
GIUCMAUE(NW JE m ne 
Banku austro-węziatsk, a 600 mir. 
Kol. Albrechta 2 200 zł. w srebrza 
Aust, Tow. żeglugi par. dun.po 500 zł,m, 
Kol, Cesarzowej Klźbiety po 200 mt. m, 
Kol. Preszow- Savn, (w. 2.) a 200 wł. 


260.— 862 —- 
63.50 65.50 
5835 — Ń37.— 
232.15 133 26 


Północna kniej pa 1000 zł. u. k. 2385 2390 | Pożyczka miasta Luhlany po 20 zi. 23.— 

Kol. Kar. Ludw. po 300 sł. m, 6. 272.75 2738 -— | Pożywaka minats Budy po 4G zè. w. s. 41.75 

Tawow Tarn, Fale po ANA ry, =. 2 "Ye. 19475 199 = | Palaro nn ła A m b 3750 38.— 
p A wn a AA = = RAA MENA aS Na | ruasan m ara enam 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 2369/pr. (6773 1—8) 

Jego Ekscelencya Pan Prezydent sądu 
krajowego wyższego w Krakowie zamianował 
Przewodniczącym trybunału sądu przysięgłych 


przy c. k. sądzie obwodowym w Tarnowie. 


na czwartą zwyczajną tegoroczną kadencyę, 
której posiedzenia w dniu 1 grudnia 1884 o 
godzinie 9 przed południem 


Zawadzkiego, zastępcami zaś Przewodniczą- 
cego e. k. radców sądu krajowego Adolfa 
Horę, Józefa Konckiego. Bogumiła Nowotne- 
go i Juliusza Chitrego. 

w Tarnowie, 20 października 1884. 


L. 1428. (6796 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Lutowiskach 
zawiadamia z miejsca pobytu i z nazwisk 
nieznanych spadkobierców po śp. Tymku 
Tatalibie z Wołosatego, iż w spra- 
wie sumrycznej Abrahama Rotha 
ciw _ nieobjętej masie spadkowej 
Tymku Tatalibie pto 126 złr. i 
21 ct. a. w. ustanowił kuratorem ad actum 
dla rzeczonej masy Iwana Tatalibę gospoda- 
rzą z Wołosatego, do którego spadkobiercy 
celem obrony praw swych przed terminem 
do rozprawy na dzień 22 października 1884 
wyznaczonym zgłosić się, lub innego pełno- 
moenika ustanowić mają. 


Lutowiska 17 lipca 1884, 
L. 43087, 


sąd krajow ESA 2—3) 

y we Lwowie z po- 
wodu dozwolonego uch À po 
1884 1. 18737, g wałą z dnia 3 maja 


skiej dom. 36, gag. i 6, n. 10 on.; dom. 49 


otwarte będą, ` 
Prezydenta c. k. sądu obwodowego Ryszarda | 


on. intabulowanych obowiązków Piotra Buffi, | 
ustanowił dla nieobecnej Julianny Theobald 
kuratorem adwokata dr. Juliana Dornbacha, 
a tegoż zastępcą adwokata dr. Ernesta Tilla, : 
o czem Julianna Theobaldz tem dołożeniem ' 
zawiadomioną zostaje, że doręczenie dls niej 
przeznaczonego egzemplarza wspomnianej u- | 


chwały do rąk ustanowionego kuratora się mia nieobecnemu Izraelowi Sommer, że prze- | 


zarządza. Lwów, dnja 20 września 1854, | 
j (6704 2—3) 
| Aleksander Wisłocki ma jako notaryusz ' 
iw Twrnowie urzędowanie 19 października j 
| 1834 zaprzestać, i 20 października 1884, u | 
| rząd notaryalny w Dembicy objąć. i 
Z Rady e. k. sądu krajow. wyższego. | 

| Kraków, dnia 15 października 1584. | 
H H 
| L. 19030. | (6706 2—3) | 
Dr. Bronisław Brzeski ma jako noia- i 

' rusz w Dembicy urzędowanie swoje 19 paź- | 


| Z Rady e. k. sądu krajow. wyższego. 
Kraków, 15 pażdziernika 1854. 


L. 12058. (6456 2—8) 
Q. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do publicznej wiadomości, że wniesioto 


| duia 1884 


Fotol Augiejaki 
Pp. S. Dembowski z Kryniezki. W. Ozaj- 
kowski ze Świrza. S. Fihauser z Januszkowie, 
I. Lityński z Kolbuszowy. Dr. I. Kownacki z 
Ustrzyk-dolnych. Dr. W. Nycz z Bohorodozan. 
Hotel Warszawski 


Pp. J. Zawistowski z Cypranówki. Werner 


z Warszawy W. Gajewski ze Sołowy. 


Spostrzeżenia IustegrelogiczIii6, 
(Z obserwatoryum e. Uniwersytetu we Lwowie). 
z dnia 28 października 1384. 

Barometr 744 86mm. przy temp. 0 ©, Psychro- 
metr suchy 3.2 ©. Psychrometr wilgotny  2.7'0. 
Prężność pary 5.3mm. Wilgoć 92,. Zachmurzenis 
10. Wiatr SEL. Ozon 7. 

Temperatura powietrza  2.5R. 
Baromatr idzie w górę. 
Stan barometru nad poziom morza 171.1 Ómm. 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 7.0'0 
Najniższa temperatura w mocy 190. 
___ flość opadu mierzocego 07 g. 0.0m. 
Z obserwatoryum e. k. Szkoly poli- 
technicznej we Lwowie. 
p = AG) A AAL Ww, ze B40 5, 
la 24 października 684 
— 15" 46,99 9, > 14 12m 54 


a 


aż. 


Zachód słoń ea 23go października o 4k. 51m.,7, wschód | 


o 18h. 88m., 5. 

W październiku nastąpi pełnia księżycz 4d lh 
36,m 0; oststuia kwadra Lid 
14h u, Æ pisrwsza kwadra 26u 18h 30m, 4. 

Księżyc będzie w punkcie 
wewa) Ta 5d, 5, w punkcie 
23d 2b, 5. 


DRAŻ FOTY DAITE KEIO VONDEN PIEN TKA AA VETRE A OPO CY WELON ERA ELE OKA 


płacą Śętają 


fow. kol żal państw. po 200zł, tak 303256 3087 


połni. kel państw. po 200 słr. m. a. 147.75 i 
1 kol i 


a GI) m8. wo SYSNET 


nak. gai i7075 P 
4, Listy zastawne |vowav> 
sofniezo-kradytowy Zakład Hia 

Ji Bakowiuy w 1b L 9 pr 

romak. kr. zisti, $ia pr. 


aa a JE ». "YU 

no p prómiowa pog pr 56,15 

kea, wale, kr. wiam, Krak. los w de . 99,— 
w 20 Ło gpr. 101.80 

= - > a SALE mw. 99— 

dat. daw. kran, 81.40 
U8 65 


" a 
beuh zwretua 98 65 


io 50 


. BHM25 404.50 


*6 102 25 


pa 


». Obligatye « wawem pi 
w. Albraskts a 300 zł. b pr. 


m 


uistw bw 


a EBO né) 
POBODUALOOZJ 
irRÓW (W. sw.) 
srebra 


39.35 94.50 
i . AB.-0 EE 
SA W. A . MMSY 403.50 
ud. cmisya n r. P5Ż 
„ . 100.— 266.20 
49.— 29,25 


160.50 100.75 
101,25 101.40 
301.25 101.40 
151.25 101 40 
42 45 


4. M mm 


ur, dla ham. i pr. po 100 zk. w.a 173.— 478.50 
i go no Aa ni R... „ . 4175 41.25 
Tow. żegi, par. na Dunaju po 100 zł.m.k. 175. - 115 25 
Kegłeviehs po M6 dd. m. k. . . . 1Y.— 
Losy miasta Krakowu po 20 mł, w. m. 13.75 


8 S S B ME d 
A 


pag. 39i n. 2 on. i dom. 232 pug.241 n. 2. najdalej do dnia 10 prździernika 1885, w są- | 


dzie tutejszym zgłosił, gdyź w przeciwnym 
razis amortzzacye tej wierzytelności nastąpi. 
C. k. sąd obwodowy. 
Tarnopol, 28 września 1854. 


L. 39020. (6441 3—3) 
C. k. sąd handlowy we Lwowie oznaj- 


ciw niemu został dnia 22go sierpnia 1884 


il. 39020, na rzecz Philippa Nadel wydanym 


nakaz zapłaty sumy wekslowej 101 złr. 86 
et. A pa. 

. , Gdy miejsce pobytu lzraeia Sommera 
nie jest wiadome, ustsnowieno dla niego ku- 
ratotrem gdwokata dr. O. 
zastępcą adwokata dr. Rares, 
nakaz zapłaty mianowanemu kuratorowi do- 
ręczonym zostaje, 

Wzywa się zater Izraela Sommer, aby 
ustanowionemu kuratorowi służących do swo- 
jej obrony środków dostarczył, lub innego 


prze- dziernika 1684 zaprzestać, i 20 pażdziernika | ZAStTEPEę sobie obrał, gdyż inaczej ze zanied- 
po |1884, urząd notaryalny w Tarnowie objąć. | bania wyniknąć mogące szkodliwa następstwa 


sam sobie przypisze. 

Lwów, dnia 30 sierpnia 1884. 
L. 2088/pr. (6731) 
Na czwartą zwyczajną 2 dniem 1 gru- 
rozpocząć się mającą kadencyę 


podanie o amortyzacyę wierzytelności w su | sądu przysięgłych w Nowym Sączu, miano- 


mie 200 zł., prenotowanej wedledom. 1 pag, i 


©: 


wauy został Prezydent Jareseh przewodni- 


269 n. 2 on. na rzecz Andrzeja Ostrożyńskiego. | ezącym; radey: Lewiecki, Krzyżanowski, Łs- 
w staniebiernym realności pod lk, 717 w Tar- | checki zastępcami jego. 


nopolu położonej, na podstawie skryptu dłu- 
Żnego z dnia 30 sierpnia 1509. 
I Wzywa się zalem każdego, ktoby so- 


wykreślenia w Tabuli miej- | bie rościł jakie prawa do powyższej wierzy- | L. 12576. 


ltelności, aby takowe w przeciągu roku t. j, 


Prezydyum c. k, sądu obwodowego 


Nowy Sacz 15 pażdziernika 1854. 


(6496 2—8) 
C. k. sąd obwodowy w Stani sławowie 


4h 5m, 2, nów 180 | 


pozyniencym (Pori. | 
dziemnyw (Apogeum) | 


; Równanie czasu będzie w październiku ujemne, 

i w skutek czego zegary słoneczne wyprzedzać będą 
„zegary zwykłe o ilosć E. w prawdziwa południa. 

` Stan sredni barometru, zredukowany do pozio- 
mu Adryatyku, jest na pazdziernik dla Lwowa 764,5 
mm., stan średni termometru 7,3°C. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 


22 października 1554. || 2h j Qk 13h 


Stan barometru w milimetr. || 136,g6 | 738,73 | 740,93 
Stan termomatru suchego 
_ st. Cels. | Ssl *86|- lp 
Siaa termometru wilgotnego 
w st, Cels. 2,9 2ra ls 
Prężność pary = z%:5U 
w ailinotr. | 4,3 ką 5,2 
Wilgolność powietrza wzglę- 
1a w Ph- 63 83 98 
Stan nieba, 9 1 10 
Kierunek wiatru, nne, 8 one. 
Mos wiatru. 1 1 1 


dość opadu mierzonego do 2%; 0,mmg, deszezi krupy. 


Najwyśsza temnperataru w ciągu dnia, odezytans 


o ga. 60. 

Najniższa tempratura w ciągu dnia, odczytana 
o 9h, Gg 
Elektryczność powietrza, | | ] 
woltów | 200 | 224 | -+* 


l 
NZ 
| (N. B. 23,165 1894 od 12h w połud., do 12i 
iw połud. 24/10). 


mglone, powietrze o normalnej wilgoci, pogodnie. 
ROOM REZ 
płacą dadag 
Uierwou te. dow, po 102i. 2290 1310 
erak. po 5a. "10 780 

yh ayi Arevka. Rudolfa 

10 at. 18.50 19 5u 
pu 4 s Tai: mi „, 55.—  56,—- 
SŁ Qsnois po 40 zł. w, E - . 60. — 50.56 
Połycz. m. Stanisfuwowa(nozoył wa) 24.560 24,50 


a (8 JEM. 
SB 


A 


Standa, a tegoż | 
wspomunisny | L. 5240. 


, KTE > BO- 
PAM e HERS 
Lin — 3639 8.6850 
ci Pery 899 -— 10 01.— 
Iar KIPRA TEY Ope Ego 


Baok krajowy 
Gprć. objigacye pożyczki krajowej 
4:4 pre. obligacye pożyezki krajowej 
5 pre. oblig. komunalne banku kraj 
4'ją pre. krajowe listy maatawna 


Z Iwawskiej Izny nandiawej i przewysłowej. 


Gaieztstówany kurs wiażański 
dn» 22 października (584, sma 
p | RT. LG 

80195 
8210 


dadbniitę disg państwa w banknotach 
1 zruhcze . 


tv 
Renta w zie 
5 gre. ; 
AFoyn bangu wi 


Loóudyu . 

Srebro W 
Napoicondor . « 
zmkat cesarski med. 
100 wora inbi 


8 
f | 521195 


zawiadamia z miejsca pobytu nieznanego 
Mojżesza Vogelmanna, že przeciw niemu Judę 
Fvitelpaum z Kałusza pod dniem 10 września 
1834, do l. 12576, nakaz zapłaty sumy we- 
kslowej 100 zł a. w. z pa. uzyskał, który 
| to nekaz ustanowionemu równocześnie dla 
| dojżesza Vogelmanna kuratorowi adw. p. Za- 
i charyasiewiczowi doręczono. 

Wzywa się zatem Mojżesza Vogelman- 
| 53, by w ustanowionym terminie średki o- 
„brony jeżeli jakie ma przedsięwziął, albo też 
takowe ustanowionemu lub innemu zastępcy 
podał, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać musi. 

Stanisławów, 10 września 1884. 


r 


(6618 3—3. 

C. k. sąd powiatowy w Sokołowie za- 
iadamia z Życia i miejsea pobytu Jakóba 
| Kszeszowera, Chanę Lichtman i Herscha 
Hauser, którzy jako wierzyciele Ś. p. Błażeja 
Naroga na służbowej kaucyi tegoż prawa 
kondyktu uzyskali, Że po dewinkulacyi tej 
kaucyi i złożeniu gotówki za nią przypada- 
ącej do depozytu tut. sądu jako instancyi 
spadek pertraktującej, celem likwidneyi wszyst- 
kich pretensyi na tejże kaucyi ciążących 
termin w tutejszym c. k. sądzie na dzień 
26 listopada 1884, wyznaczono. 

Mają się zatem Jakób | Kszeszower, 
Chana Lichtmana i Hersch Hauser albo o- 
osobiście zgłosić, albo ustanowionemu dia 
nich kuratorowi p. Wiktorowi Szko.kiemu 
z Sokołowa iuformacyi udzielić, albo innego 
pełnomocnika obrać i o tem sąd tutejszy Z2- 
wiadomić, inaczej z zaniedbania wynikłe 
skutki sami sobie przypiszą 

Sokołów, dnia 4 października 1964. 


Licytacye. 


L. 12434. (6711 1—3) 

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
pięciu sum po 125 złr. z pn. i sumy 1652 
złr. 14 et. w. a. pn. na rzecz tarnopolskiej 
kasy oszczędności, odbędzie się dnia 21 li- 
stopada 1884, 19 grudnia 1884 i 23 stycznia 
1885 o godzinie 10 przed południem egze- 
kucyjna sprzedaż realności dłużników Adolfa 
i Feliksa Podwysockich, Mieczysława T'war- 
dowskjego i niewiadomej z pobyta kran- 
ciszki Fitzig pod l. 27/28 w Tarnopolu po- 
łożonej. > nę eta 
Cena wywołania, poniżej której real- 
ność ta na powyższych trzech terminach 
sprzedana nie będzie 10289 złr. 41 et. w.a, 

Wadyum 1960 złr. w. a. 

Bliższe warunki przejrzeć można wre- 
istraturze sądu. 
gistr Dla N którzyby po 1 wrze- 
śnia 1884 prawa zastawu uzyskali, lub któ- 
rymby uchwała względem dozwolenia licy- 
taeyi z jakiegokolwiek powodu doręczoną 
być nie mogła, ustanowi. no kuratorem ad 
actam p. adw. Dra Łuczakowskiego a za- 
stępeą tegoż p. adwokata Dra Trzeieniec- 
m4 C. k. sąd obwodowy. 
Tarnopol 30 września 1884, 


376. (6706 1—83 
L. qan sprawie Dawida Herscha SAE. 
rzeciw Dmytrowi Załuekiemu pto 25 zły. 
30 ct., odbędzie się lieytacya realności 1. 85 
w Kołomyi połcżonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej, dłużnika własnej, na dniu 28 
listopada, 18 grudnia 1884 i 22 stycznia 
1885, w dwóch pierwszych terminach tylko 
za lub wyżej, przy trzecim zaś także niżej 
ceny szacunkowej. n i 

Kuratorem niewiadomych wierzyeieli 
Dr Maramorosz. Bliższe szczegóły warunków 
lieytacyjnych w tut. registraturze. 

C. k. sąd obwodowy. 
Kołomyja 20 września 1884. 


L. 42134. (6694 1—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w biórze c.k. radey Mochnackiego w eelu 
zaspokojenia pretensyi e. k. uprzyw, gal. 
baaku hipotecznego 6658 złr. 74 et. z pn., 
odbędzie się dnia 25 listopada 1884 g go- 
dzinie 10 przed południem przymusowa licy- 
tacya do Emilii Londner wedle dom 234 
pag. 86, n. 7 haer. należącej realności pod 
1. 666%, we Lwowie położonej, na którym 
terminie realność ta nawet niżej ceny wy- 
wołania 17900 złr. sprzedaną zostanie, że 
jako wadyum kwota 895 złr. złożoną być 
ma. Warunki lieytacyjne w ręgistraturze są- 
dowej przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie 
że dla wszystkich tych, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, to jest po dniu 25 
warca 1884 rzeczowe prawa na wspomnia- 
nej realności nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej do- 
tyczące, z jakiegobądź powodu doręczone 
być nie mogły, adwokat Dr Gajewski kara- 
torem, a jego zastępcą adw. Dr Romanowski 


i został. 
dów dnia 4 października 1884. 


(6685 1—3) 

m rę sąd powiat. w Trembowli podaje 
do publicznej wiadomości, że na rzecz c. "ię: 
uprz gal. banku hipotecznego odbędzie R 
celem zaspokojenia resztującej sumy 1058 złr. | 
80 et a. w. zpn. na dniu 27 listopada 1884 
o godz. 10 rano egzekucyjna publiczna sprze- | 
daż realności w Trembowli pod l. k. 153; 
położonej, w księdze grunt. dom 111 str. 
780 zanisanej, Berla i Lipy Popowicz, He 
nocha i Cirli Leuchtner, Mendła i Jiity 
Aszkenas Lipy i Dwory Türkel własnej, któ- 
ra na powyższym terminie nawet niżej ceny 
szacunkowej, wynoszącej 5000 złr., za jaką- 
kolwiekbądź cenę sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 250 złr. i 

Bliższe warunki licytacyjne można przej- 
rzeć w tusądowej registraturze. 

0. k. sąd powiatowy. 
Trembowla 30 września 1884 


. 11182 (6679 1 -3) 
k C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy 20 złr. 
z pn. odbędzie się na rzecz Mendla Kossa 
w tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż 
posiadłości wykazem hipot. gminy Bochnia 
Nr. 762 objętej obecnie Michała i Heleny 
Sieprawskich własnej, w trzech terminach, 
mianowicie: dnia 24 listopada, 11 i 29 gru- 
dnia 1884, każdym razem o godz. 10 przed 
ołudniem. i 
; Wyciąg tabularny i resztę warunków 
licytacyjnych można przejrzeć w registratu- 

sądowej. 
<A EE szacunkowa 2190. 
Wadyum 219 złr. 
Bochnia 27 września 1884. 


. 9612. (6619 1—3) 
z so. k. sąd obwodowy w Kołomyi ogła- 
sza, iż celem zaspokojenia wierzytelności Ša- 


T 


muela Ladena w kwoeie 429 złr. 86 ct. a. kowicach ad Zator położonej małoletnich 
w. z pn. przeprowadzoną będzie w dniu 28 | spadkobierców Franciszka Baszydło własnej. 
listopada 1884 o godz. 9 rano w B. V przy- Cenę wywołania stanowi kwota 8za= 
musowa publiczna sprzedaż realności pod l. cunkowa 3743 zły. a wadyum 374 zły. 
k. 265 w Kołomyi, ciała tabularnego niej - Resztę warunków licytacyjnych i stan 
stanowiącej, spadkobierców Michała i Maryi į hipoteczny przajrzeć m-żna w sądzie tutej- 
Jackowskich własnej. | szym. 

Cenę wywołania jest wartość szacun- Wadowice 27 sierpnia 1884, 
kowa 1132 złr. 60 et. a. w a realność ta 
'na terminie powyższym najwięcej ofiarują- | L. 5855, 
cemu także niżej ceny szacunkowej sprze- , C. k. sąd powiatowy w Lisku uwiada- 
daną zostanie. ; . | mila, że celem zaspokojenia pretensyi Abra- 

Wadyum wynosi 80/, ceny wywołania, ; hama Klugmana w kwocie 37 złr. z pn. od- 
resztę warunków i protokoły opisania i oce- | będzie się w dniach 17 listopada, 16 gru- 
nienia przejrzeć można w tus. registraturze. ' dnia 1884 i 14 stycznia 1885, zawsze o 11 

Kołomyja 30 września 1884. | godzinie rano, publiczna sprzedaż sj, części 

Te a | realności l. 217 wyk. hip. księgi gruntowej 

(6712 1—3) | gminy Manasterzee, przy pierwszych dwóch 
terminach tylko za ceną szacunkową, przy 
trzecim niżej tej ceny. i 


Płońskiego, Teofili Miączyńskiej, spadkobier- 
ców po Klemensie Obertyńskim : Stanisława 
Garlińskiego, Maryi Szczepańskiej, Feliksa 
Szezepanowskiego, Antoniego Obertyńskiego 
i Eugenii Burzyńskiej, dalej domu handils- 
wego braci Czuczawa, Hersza Hirscha, Leo- 
kadyi Sues zam. Chodorowskiej a w razie 
śmierci dla mas spadkowych po nich wzglę- 
dnie ich co do imion i nazwisk eo do życia 
i miejsca pobytu nieznanych spadkobierców 
tudzież dla tyeh wierzycieli, którzy po dniu 
wystawienia wyciągu tabularnego t. j. po 
dniu 9 marca 1884 prawo hipoteki na po- 
wyższych dobrach uzyskali lub którymby ta 
uchwała wcale nie lub nie weześnie została 
doręczona, ustanowiono kuratorem adw. Dra 
Kwiatkowskiego ze substytucyą adw. Dra 
Zacharyasiewicza. 
Slanisławów 17 września 1884. 


L. 15682. (6657 2—8) 
C. k. sąd powiatowy miej. deleg. tar- 
nowski podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, że na zaspokojenie wierzytelności 
gal. zakładu kredytowego ziemskiego w Kra- 
kowie, w sumie 100 złr w. a. z należyło- 
ściami dodatkowemi, dozwoloną została sprze- 
daż egzekucyjna realności l. 107 wyk. hip. 
dla gminy Wierzebosławice Jana Bryla wła- 
śnej, w trzech terminach: 17 listopada, 17 
grudnia 1884 i 19 stycznia J885 r. każdym 
razem o godzinie 10 przed południem. 
Cena wywołania 600 złr., wadyum 60 
złr. Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć mżua w registraturze tego sądu. 
W Tarnowie dnia 14 września 1884, 


(6716 1—3) 


L. 1195. 
C. k. sąd powiatowy m. del. w RUR) 

myi ogłasza, iż w sprawie egzekucyjnej Sa- | 

lomona Ornsteina przeciw Franciszkowi Py- Cena wywołania 1087 złr. 50 et., za- 

tlik pto 100 złr. a. w z pn. odbędzie się kład 109 złr. 

przymusowa sprzedaż w drodze publicznej . Inne warunki w sądzie przejrzeć można. 

licytacyi realności pod | k. 164 w Konni- „k. sąd powiatowy. 

czu położonej wedle wyk. hip. l. 125 dłu- Lisko 4 września 1884, 

żnika Franciszka Pytlika własnej, 
1) Cena wywołania 520 złr. 
2) Zakład 26 złr. | 
3) Licytacya ta odbędzie się w tem ' 


EG l (6715 1—3) 

C. k. sąd powistowy w Lisku uwiada- 
mia, iż celem zaspokojenia pretensyi Chai- 
zabudowaniu tylko w jednym terminie dnia | ma Mojżesza Finka w kwo je 300 złr. z pn 
21 listopada 1884, godz. 10 rano, z tem, że odbędzie się w dniach 18 listopada, 22 gru- 
na takowym realność ta i niżej ceny sza- dnia 1884 i 20 styeznia 1585 zawsze o 11 
eunkcwej sprzedaną będzie. godzinie rano, publiezna sprzedaż 11/60 czę- 

Niewiadomych wierzycieli dla których | ści ciała hipotecznego |. wyr. 400 księgi 
adw. Dra Zakrzewskiegy ustanowiono, za- gruntowej gminy Lisko Naftalego Dyma 
wiadamia się przez edykta. Resztę warun- , własnych, przy pierwszych de óch terminach 
ków protokół oszacowania i wyciąg hipote- iylko za cenę szacunkową, przy trzecim i 
czny można w registraturze przejrzeć | poniżej tej ceny. 

Kołomyja 30 marca 1884. f Cena wywełania 1100 
0 złr. 


(6755 2—3) 
złr, wadyum k. sad powiatowy w Rymanowie 
ogłasza, że celem Ściągnięcia od Abrahama 


11 
(6292 1—3) | 


PRII" N Inne warunki w tut. sadzie przejrzeć | i Mali Kanarvogel na rzecz Ryfki Jakubo- 
W dniach 25 listopada i 28 grudnia | można. wiez kwoty 620 złr., a. w. z pn., odbędzie 
1884 o godz. 10 rano odbędzie się w tutej- | C. k. sąd powiatowy, się w sądzie tut. w dniach 8 listopada, 15 


grudnia 1884 i 19 stycznia 1885, 


każdym 
razem o godz. 10 rano, 


szym sądzie przymusowa publiczna sprzedaż 
przymusowa publi- 


3 | Lisko 26 września 1884, 
realności pod l. k. 150 w Wykotach, powie- p z. wa 


cie samborskim położonej, wyk. hip. 17 obję- | L. 12966. (6774 2—3) | czna sprzedaż części przedniej połowy real- 
tej, w sprawie zakładu kredyt. włościańskie- C k. sąd obwodowy w Tarnopolu po-| nosci pod lk. 76 w Rymanowie położonej, 
go przeciw spadkobiercom Stefana Biłasa | daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia | nk. dom. Tom. III. pag. 78 nr. XIII haer, 


dłużników Kanarvoglów własnej. 

Za cenę wywołania przyjmuje się cenę 
szacunkową w kwocie 2806 złr. Część tej 
realności będzie na 1 i 2 terminie tylko 
wyżej lub przynajmniej za cenę szacunkową, 
na trzecim zaś terminie i niżej ceny sza- 
cunkowaj sprzedaną. 

Każdy chęć kupienia mający będzie 
obowiązany, przed rozpoczęciem lieytacyi po 
10 pre. wartości szacunkowej, zatem 280 
złr. 65 et. jako wadyum do rąk komisyi li- 
eytacyjnej złożyć, które najwięcej ofiarują- 
cemu w cenę kupna wliczone, innym zaś 
licytsntom zaraz po licytacyi zwróconem 
będzie. 

Kupiciel będzie obowiązany do 30 dai 
gdy akt licytacyi potwierdzony zostanie 
pierwszą połowę ofiarowanej cony kupna po 
strąceniu wadyum, druga zaś połowę w 60 
dniach po prawomocności uchwały, akt liey- 
tacyjny do wiadomości rządowej przyjmują- 
cej w gotówee do depozytu sądowego złożyć. 

Gdyby kupiciel warunkom w ustępie 
powyższym zadość nie uczynił, będzie uwa- 


pto 10 rat po 6 złr. 50 ct. reszty kapitału 
41 złr. 85 ct. a. w. z pn. | 
Cena szacunkowa i wywołania wynosi 


sumy 584 złr. 27 et. z pn. z kapitału 800 
złr. w. a. z pn. na rzecz c. k. uprz. gal. 
j zakładu kredytowego włość. w likwidacyi 
300 złr. Wadyum 30 złr. we Lwowie, odnędzie się dnia 21 listopada 
Na powyższych terminach realność | 1884, 1 grudnia 1884 i 23 stycznia 1855 o 
tylko za lub wyżej eeny wywołania sprze- j godz. 10 przed południem egzekucyjna sprze- 
dana będzie. daż realności ałużniczki Wiktoryi Toma- 
Gdyby rzeczona realność na powyż- szewskiej 2 voto Lowickiej, pod 1. 929 w 
szych terminach sprzedaną nie została przeto | Tarnopolu położonej. 
celem ułożenia ułatwiających warunków li- | Cena wywołania, poniżej której real- 
cytacyjnych wyznacza się termin na dzień | ność ta na powyższych trzech terminach 
28 stycznia 1885 o godzinie 10 rano. sprzedana nie będzie, 1500 złr. w. a. 
Resztę warunków licytacyjnych wolno Wadyum 150 złr. w. a. 
przejrzeć w registraturze tusądowej. „Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
„.. Dla z pobytu niewiadomych wierzy- | gjstraturze sądu. 
cieli i innych ustanowiono kuratora adw. „ Dla wierzycieli, którzyby po 5 wrze- 
ra Steuermana z substytucyą adwokata Dra | śnią 18%4 prawa zastawu uzyskuli, lub któ- 
Fiternika w Samborze. rymby uchwała względem dozwolenia licy- 
C. k. sąd powiatowy m. dlg. | taeyi „z jakiegokolwiek powodu doręczoną 
Sambor dnia 20 sierpnia 1884. oe nie mogła, ustanowiono kuratorem ad 
Aer actum p. adw, Dra Delinowskiego a zastępe 
L. 31281. , (£172 1—3) | tegoż p. adw. Dra Beibi > 
-, _ Krakowski sąd deleg. miejski ogłasza, c. k. sądu obwodowego. 
iż celem zniesienia współwłasności odbędzie Tarnopol 30 września 1884. 


się w gmachu sądowym w dniach 1 gru- żan z "A 
dnia 1884. stycznia 1885 i 6 lutego 1885 | 12819. (6624 2-3) | za przepadło uznane w Sogunow€, wadyum 
0 godz. 10 rano egzekucyjna p real- „Stanisławowski e. k. sąd obwodowy | ności na jego koszt i nibozpiesźdacięć w 
zorci Wi tę Prusach, Kaspra . O podaje do wiadomości, że w sprawach egze- jednym terminie za jakąkolwiek badź cen 
tieuszą Raźnego i Agnieszki Raźnej własnej. kucyjnej Tekli, Lubiny i Józefy Bartożyń- sprzedaną zostanie 4 : 
Cena wywołania 970 złr. a Sj spadkobiercom po ś. p. Anto- Jeżeli kupiciel cenę kupna w zupełno- 
adyum 97 złr. ASET omerze przez adw. Dra Rosenberga | ści złoży, będzie mu na nabytą przez niego 


esztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze f 
pg Tentualnie do ułożenia lżejszych iog 
runów licytacyjnych wzywa się wierzy 
1| strony ną SEA 5 marca 1885 o godz. 
0 Tano., » 
Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie- 


onych o zapłacenie 15000 złr., 10000 
10000 złr., 2000 złr. i oddanie rucho- 
lub ih wartości przepro- 
wadzoną będzie dnia 19 listopada 1884, dnia 


część realności dekret własności wydany i 
tenże „na żądanie w posiadanie tej części 
WZ wprowadzonym zostanie. 
z C esztę warunków, tudzież akta opisa- 
SE 22 ELA 1885 | nią, oszacoyania i wyciąg tabularny, Aoa 
godz. z rana w tut, s3- | przejrzeć w tusąd. registraturze, 
przymusowa Rymanów, 30 września 1884. 


złr.. 


wiadomych jest adw. Dr Stanisław Abłamo- j cya dóbr Radcze i dóbr Iwaunikówki tutej- 

Wicz z substytueyą adw. Dra Władysława | szego obwodu odrębne ciała tabularne sta- |, 6881 (6558 2—3 

Lisowskiego w Krakowie. ARR a to: dóbr Radcze, wedle wykazu C k. sąd powiatowy w Ropez R 
raków 11 września 1884. Gale Taa a B. KA kat. Radcze i podaje do a iż r ae 17 listo- 

L. 5848, (6052 1—3) | k. B. gminy warst kRzu hip. |. 42, | pada, 23 grudnia 1884 i 26 stycznia 1885, 


Sae miejsko-delegowany w Wadowi- każdym razem o godz. 10 przed południem, 


cach w sprawie e zekucyjnej Marcina Gay- | lezących, każdego tych ciał tabularnych przedsię weźmie egzekucyjną licytacyjną sprze - 
czaka przeciw A e Franciszka Bu- | osobna za cenę przynajmniej EANA Z RERAN realności pod ]. 20 w Wierca- 
szydło o 200 złr., przedsięweźmie dnia 10 Jeżeli dobra te Radcze i Iwanikówka potożonej, wyk. hip. l. 20 tejże gminy 


katastralnej objętej, Walentego Przybka wła- 
snej, celem zaspokojenia galie. Zakładowi 
redyt. ziemsk. w Krakowie reszty ze sumy 


grudnia 1884, 7 stycznia, 11 lutego 1885, 
kazdym razem o godzinie 10 przedpołudniem 
w biurze 8ądowem, przymusową sprzedaż 


realności pod l. wyk. hip. 5 w Spytkowieach | dzień 22 stycznia .885 o godz. 4 po nołu- pożyczkowej 400 złr. a. w. 
ad Zator na Er A=. spadkobier- | dniu w tut. sądzie w B. I 0 ułożenią = pa wording 1440 złr. a. w. Wa- 
; przystępniejszych warunków ć yum Zar. a. w. Realność powyższa na 


cow Franciszka Buszydło zapisanej. 
enę wywołania stanowi kwota sza- 
cunkowa 8745 złr. a wadyum 374 złr. 
: esztę warunków licytacyjnych i stan ! 
hipoteczny przejrzeć można w sądzie tutej- 
m. 


Wadowice 27 sierpnia 1884. 
L. 5967. (6053 1-—3) 


Sąd miejsko- delegowany w Wadowicach | 
w Sprawie egzekucyjnej Franciszka i Kata- | 
rzyny Chodaekich o 105 złe., przedsięweż- | 


sem w Posieczy jedno ci 
wynosi 80780 zły gy ciato tab. tworzącym 


Wadium dla tego ciała tab. 8079 złr. 

vona wywołania dla dóbr Iwanikówka 
wyuost 24738 złr. 83 et. w. a. 

Wadyum dla tej majętności 2474 złr. 

Wyciąg tabularny tudzież akt oszaco- i 


na który 
Się mają, inaczej uważawi będ 
pują do wniosków większości. 


: : x AM RA eszt A LIE. 

go [GP a aim Odin, f | ki i WŚ warunki lieytacyi tych maję- registraturze KA można przejrzeć w 
ia , osci można przejrzeć w tut. registr: | o hen 

przedpołudniem * biurze sądowem przymu- | Dla nian DN e A ar „Pozace, dnia 10 września 1884. 

sową sprzedaż realności pod J. k, 5 w Spyt- pobytu wiyrzycieli hipotecznych; Wincentego m aa 


Gaseta Lwowska Nr. 245 z dnia 23 października 1884 r, 


R. Z Nr. 6957, (6718 2—3) 


Kundmahung 
wegen AA der contractlichen Berfrachtung, refpective 
Verführung von militarärarifhen Gütern jeder Art, 


Behujs Sidherftelung der fontrafilicjen Merfrahtung von militür-ärarijhen Gütern, 
einfhlieplid) jener der f. € Qandwehr auf den Berjrachtungi-ftouten, bann der fontraftlichen 
Mantonirungś< und Loco-Berfiigrung für den Militär: Territorial-Bezirë Lemberg auf die Heit 
vom 1 Jänner 1885 bis Ende Dezember 1885, wird am 30 Oftober 1°84 um 10 Ugr Bor= 


mittags im Umtślofale der £. £. Sntendaną des 11. Korps eine öffentliche Berganbiung mite, 


telft |chrifilicher Offerte ftattfinden. ; ce 
i Ę e ber Sicherftellung ift die Berjrahtung und Berfiihrung von militar=drar. 


Gütern jeder Art, einfchlieglich jener der f. f. Landwehr zu Qande mitteljt Bugthieren von | 


und zu den nachftebenben Stationen : 


| bis | Anmertung 
l 
Hi usrow Mon=»st-r2vyska NSPRERA LA 5 
[Husy - Brzeżan — SBZ3ZBĘ3 
Jaworów Rohatyn a GPs -a 
T s — 
Mosty wielkie » Monasterzysk» | ES FRI £ 
Lemberg a ~] Stanislau pp a] TZ ZO A 
Siedliska ; Tyśmienica Sm Ta E S 
Szkło Czertków z pE E = BSG 
y MEE wC: 4 — A 
Zółkiew Czernowitz Storożyni « ŻEŻB58żzĄ 
z T = Se T O X 
Zółkiew Mosty wieikie Terenl: stie az: sk -È 
w a = 2 = a 
Złoczów Brzeżan Emi Kotman IAEN 
Jaworów Hruszów Zaleszczyki ai e mon 
Ó IE 88 SR: 
„Strusów REEUJE 
(= Re re R 
Tarnopol Trembowla ERES ER Ez 
AROR Czortków Sorg de E 
*%8 ERES 


Brzeżan 
O O A 


2. Die Beiftellung ber Loco-, Laft- und Perjonenfugren in den Stationen: Lemberg, 
Bojan, Brody, Brzeżan, Czernowitz, Czortkow, Gródek, Hruszów, Jaworów, Kolomea, Mo- 
nasterzyska, Mosty wielkie, Rohatyn, Sadagóra, Sądowa wisznia, Siedliska, Strusów, Sto- 
rożyniec, Stanisłau, Stryj, Tarnopol, Tereblestie, Trembowla, Tyśmienica, Zagrobela, Zbo- 
rów, Złoczów, Zółkiew. 

3. Die Bedingungen, unter welchen die Berfradtungen auf den obgenannten Routen gu 
beforgen find, fónnen in den diesbezüglichen, von der Jntendang deg 11 Korps unter dem 10 
Dftober 1884 ausgefertigten 18 gleichlautenben Parien ber Bebingnipfefte, gu den gemöhnli- 
hen Umtsftunden cingejehen werden und zwar: bei den Handelg- und Gewerbe-tammern in 
Lemberg, Brody und Czernowitz; beim Stabt-Magiftrate in Lemberg und Ozeruowitz ; bei 
ben Bezirtshauptmannichajten in Brzeżan, Złoczów, Zołkiew, Kolomea, Kotzmann, Stanislau, 
Tarnopol, Trembowla unb Czortków; bei ben Berpjlegs=Magazinen in Lemberg und Czer- 
nowitz; beim Betten-Magazin in Lemberg und Bei der orps=jntendanz in Lemberg (Storpae 
Rommando=Gebiude). Gbendojelbft liegen auch bie Offeris-Formularien zur Einfihtnahme auf. 

4. Die Bedingungen für bie Loco=Berfiihrungen tónnen in den diesbezüglichen, von Der 
Yntenbanz beż 11 Korp3 unter bem 10 Oftober 1884 für bie Station Lemberg in 4 für 
Czernowitz in 2, für bie übrigen vorbenannten Stationen in je Ginem Pare auśgefertigten 
Bedingnikheften zu den nonen Xmtaftunden cingejehen werden 1. 3. in Lemberg beim 
Stadt-Magiftrate, beim Militär-Verpfleg3-Magazine, beim Betten-Magazine und bei der Korps- 
Jntendang; in Czernowitz beim Militär-Stationd-Kommando und beim dortigen Militär- Ber- 
pfleg=Magazine und in den übrigen Stationen bei den betreffenden Militär-Stationd-Kom- 
manden. Gbenbajetbft liegen auh Dfferts-Formulatrien zur Einfihtnafme auf. | l 

5. Die Anbote für die Routen-Qerfradhtung fowie jene für die Qoco-Berführung find 
per Gewichtz>Cinfeit von 100 Rg = einen Seii Bentner und bei ben erfteren überdies 
per Kilometer Wegftrede zu fteflen, wobei bemerft wird, bag bei Berfiifrungen bis zu 500 
Rg Bruhtheile unter 50 Ng für einen halben Weter-Bentner, iber 50 Kg. für einen Meeter- 
Bentner berechnet ; dagegen bei Sendungen über 500 Kg. oder bei Be:fradtung von Holz und 
Steintoglen Bruchtheile unter 50 Kg. niht in Betracht gezogen und über 50 Kg. für einen 
halben Meter-Bentner berechnet werden È TS 

6. Die Offerte haben mit einer 50 fr. Stemp [marte verfehen zu fein, und ift in bem- 
jelben bom Dfferenten ausdriidlih zu erflären, bag er fih den Bedingungen deg von ihm 
eingejehenen und beftätigten Bebinguighefteg untermwirft, — DeSgleidhen ift im Offerte baś 
Wuśfertigunga=Datum der Stundimadjung und des Bedingnikheftes vom Anbotfteler anzugiehen. 

7. Dag im Bedingnikhefte feftgefegte Babium ift nicht dem Offerte felbjt beigufhtir en, 
jondern mit biejem unter einem Couvert unter Beijdlug einer Speźifizirung derart abzujenden 
ober zu iiberreichen, baj baśjelbe ohne Oeffnung des verfiegelten „Offerte8 von Der biezu Wez 
redtigten übernommen werden fónne. Dag erlegte Babium ift überdies auch im Offerte zu 


fpezifizirem. e l dk 
8. Die Offerte jowobl beziiglich der Nouten=VBerfrahtung, ale auch jene beziig ih der 
Uebernabme der Qoco-Berfiihrungen in den einżelnen Stationen, werden big zum 30 Oftober 
1884 10 Ubr Vormittags bei der Korp3-Jntendang in Lemberg entgegen genommen. f 
9. eber Offerent hat den auf jein Gejuh nm Grlangung eines Solibitóts« und Lei- 
ftungafahigfeits=Heugniffez von der Handels- und Gemerbe-Rammer oder von der politi|chen 
Behörde erjier Jnftang erhaltenen Bejcheib feinem Offerte beiąujchliefen. ; 
10. Bezüglich der AER zur Bitabele in der Station Lemberg find befondere 
Pfferte zum obigen Termine einzujenden 
Bon der t. i Jniendnnz deg 11. Korps, 
Lemberg, am 10 Oftober 1884. 
(6757 2—3) | szych dwóch termiuach tylko za lub wyżej 


4. 
L. 783 ua trzecim zaś także 


C. k. sąd powiatowy w Sniatynie ogla- | ceny szacunkowej, 
sza, że celem zaspokojenia resztującej pre- | poniżej takowej. rę by s f 
tensyi Salamona Magid w kwocie 41 złr. a. Reszta warunków licytacyjnych, tudzież 
w. z pn, odbędzie się w tut sądzie egźe- protokoła opisania I oszacowania, SĄ do przej- 
kucyjna publiczna sprzedaż reainości wyk. rzenia w registraturze., | 
hip. 1. 120 gmimy Potoczka objętej, dłużni- | C. k. sąd powiatowy. 
ka Dmytra Małanczuka SOON własnej. Dolina, 10 września 1884. 

Cena wywołania 500 złr. w. a. |. 

i i . 58/pr. (6756 
Wadyum 50 złr. Licytacya ta odbędzie L. 5 p a E A A wa Hid 


się w trzech terminach dnia 27 listopada, 


22 grudnia 1884 i 29 stycznia 1885 z tem, 
że na pierwszym i drugim terminie tylko 
wyżej lub za cenę szicunkową, zaś na trze- 
cim terminie nawet niżej ceny szacunkowej 
sprzedana będzie. | 

Resztę warunków licytacyi i akt 0sza- 
cowania, przejrzeć można w tut, registraturze. 

O czem strony i niewiadomych wie- 
rzycieli zawiadamia się do rąk kuratora adw. 
dra Schaefera. 

Śniatyn, 17 września 1884. 


L. 4843, (67,8 2—3) 
. oa W dniach 23 października, 27 listopada 
i 29 grudnia 1884, każdym razem o godz. 
10 rano, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności pod lk. 200 w Mizuniu 
R ciała tabularnego niestanowiącej 
ichała Kościów własnej, celem ściągnięcia 
na rzecz Dawida Sterna sumy 366 ztr. zpn 
Cena szacunkowa a zarazem wywołania 


wynosi 920 złr. Wadyum 92 złr. 


Sprzedaż tej realności nastąpi na pierw- 


| żeniem, 


sza, że celem zabezpieczenia żywności dla 
tutejszych aresztantów na rok 1885 odbędzie 
się w tutejszym €. k- sądzie publicznie li- 
cytacya iD mious dnia 20 listopada 1884, 
a w razie niekorzystnego wynika dnia 24 
listo ada 1584, każdym razem przed połu- 
' dniem. b 
Rozwadów dnis 15 paźdiernika 1584, 


L. 6667. (6753 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Mościsxach 
Í ogłasza, że dnia 27 października i dnia 27 
(listopada 1884 o 10 godzinie rano, odbędzie 
| się w sądzie licytacya realności pod lk. 13/42 
w Krukienicach. do Hryńka Korniaka star- 
szego i młcdszego należącej, na zaspokoje- 
'nie pretensyi Zakładowi kredyt włość. w 
| kwocie 210 złr. 50 et. s. w. z pn z doło- 
| Że na tych terminach realność ta 


| 
i 
I 


| tylko powyżej lub za cenę szacunkową sprze- 
| daną zostanie, w przeciwnym rażie Wzywa 
się interesowanych na 27 listopada 1854 v 


godz. 8 po poł. do sądu celem ułożenia wa- 
runków ułatwiających. 


Cena szacunkowa i wywołaln. wynosi 
500 złr., zakład 50 złr. a. w. 

Dla niesiedomych wierzycieli kurato- 
rem ustanawia się tutejszego c. k notary- 
ussa p. Wiktora Krókowskiegu, 

Protokół zastaw niczego opisania i osza- 
cowanta, wraz z warunkami l'sytacyi przej- 
rzeć można w kancelaryi sądu. 

Mościska, dnia 8 września 1884. 


Konkursa. 


: L. 3485. (6703 3—3) 
i Celem obsadzenia trzech przy e. k. są- 
i dzie krajowym w Krakowie opróźnionych 
ewentualnie przy innych sądach kolegialnych 
opróżnić się mających posad radców sądu 
krajowego, rozpisuje się konkurs z terminem 
114 duiowym. 

Podania o te posady wnieść należy 
|w terminie zakreślonym w drodze ustawą 
| przepisanej do Prezydyum sadu krajowego 
| w Krakowie. 


Z Prezydyum sądu krajowego 


w Krakowie, dnia 17 pażdziernika 1884. 


L. 51807 (6691 1—3) 

Celem nadania stypendyum z zapisu 
Medarda Kowieckiego, po 200 zł. i pe 150 
zł, rocznie, ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendya powyższe przeznaczone Są 
wyłącznie tylko dla młodzieży pochodzenia 
polskiego, uczęszczającej na wykłady w Uni- 
wersytecie Jagiellońskim w Krakowie, prze- 
dewszystkiem zaś i bezwzględnie dla krew 
nych i powinowatych śp. fundatora, jeźli ta- 
kowi są uezniami rzeczonego Uniwersytetu. 

Prawo nadawania stypendyów wyko- 
nuje Senat aksdemieki Uniwersytetu Jagiel 
lońskiego, do którego też wniesione być ma- 
ją podania kandydatów, a to najdalej do 15 
listopada r. b. 

Do podań należy dołączyć: metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie zat- 
wierdzone i dowody dobrego postępu w na- 
ukach, mianowicie zaś świadectwo odb;tego 
egzaminu dojrzałości, a względnie poswiad- 
czenie, iż kandydat w ostatuiem półroczu 
szkoliem składał egzamina prywatne (kollok- 
wia) z głównych przedmiotów, na które w 
temże półroczu uczęszczał. 

Ubiegający się o stypeadya z tytału 
pokrewieństwa lub powinowactwa z funda- 
torem, winni również tę własność swoją 
wiarygodnie udowodnić. 


tami poświadczonymi przez dziekana właści 
wego fasulietu, przed którym kwitujący ma 
się wykaz é, iż w dotyczącym półroczu zło- 
żył egzemina, prywatne przynajmniej z dwóch 
głównych przedmiotów, na które uczęszezał. 
Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkim 
Kstęstwem Krakowsziem 
Ws Lwowie dnia 10 października 1884. 


L. 48745. (6690 1—3) 

W celu nadania stypendyów 4 „fuuda- 
eyi śp. Kazimierza Prus Petryczyna, dla 
kształcącej ię młodzieży polskiej“ ogłasza 
się niniejszem konkurs. 

W fondacyi tej istnieją stypendya po 
200 zł. rocznie przeznaczone dla uczniów 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
tudzież dla uczniów Instytutu techaiczno 
przemysłowego w Krakowie, dalej stypen- 
dya po i50 zł., dla uczniów gimnażyum św. 
Anny w Krakowie, wreszcie stypendya po 
125 zł. przeznaczone dla uczniów szkoły 
rolniczej w Czernichowie. 

W braku uzdolmonych kompsetentów 
jednego Zakładu, mogą być stypendya undi.- 
ne kompetentom uzdolnionym innego 4 po- 
wyższych Zakładów. 

Chcący się ubiegać o powyższe stypen 
dya, winni wnieść podania swoje za pośre- 
dnietwem Zakładu do którego na nauki u- 
ezęszczają, do Wydziału krajowego najdalej 
do 15 listopada r. b, i złożyć niewątpliwe 
dowody, iż są sysami rodziców na ziemi 
polskiej zrodzonych, że do dalszego ksatał- 
cenia się rzeczywiście pomocy potrzebują i 
że dotychczosowe ich postępy w naukach i 
obyczaje były opowiednie. 

Stypeadya wypłacane będą w kwar- 
talaych ratach z góry i trwają do ukończe- 
nia nauk w tym Zakładzie, dla którego u- 
czniów są przeznaczone. 

Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem. 

We Lwowie, dnia 18 września 1844 


L. 181/N. (6739 1—3) 
Podpisany sąd powiatowy potrzebuje 
Dyetaryusza ze szybkiem wyraźnem pismem 
z manipulacyą dobrze obeznanego, zgłosze- 
nie pisemnie lub ustnie; płaca miesięczna 20 
złr., w miarę większego uzdolnienia do 25 zł 
Krakowiec, 17 października 1884. 


L. 2766 (6722 1—3) 

W e. k. Zaèładzie karnym dla męż- 
czyzn we Lwowie jest do obsadzenia cztery 
posad dozorców więziennych pierwszej kla- 
sz z roczną płacą 300 zł., tudzież pięć posad 


z wa Cay 


dozorców więzinnych drugiej klasy z roczną 
płacą 260 złr., jakcteż 25 procentowym do- 
datkiem aktywalnys:, dzienną porcyą chleba, 
pomieszkaniem w koszarach lub w razie bra- 
ku tskowego dodatkiem na pomieszkanie 30 
złr. rocznie, nareszdie ubraniem skarbowem 
wedle przepisu. 

Nominacya nastąpi prowizorycznie, a 
po upływie rokn stanowczo, gdy mianowa- 
ni odpowiedzą zupełnie powołaniu swemu, i 
egzamin z przepisów służbowych dobrze zdadzą 

Ubiegający się o te posady mają się 
przedewszystkiem wykazać certyfikatem, że 
podług ustawy z d. 19 kwietnia 1872 (dz. 
u. p. XXXIX—98) prenotacyę do służby 
rządowej uzyskali, tudzież że posiadają do- 
kładną znajomość języków krajowych niemiej 
biegłość w vzytaniu i pisaniu, i że nie prze- 
kroczyli jeszcze normalnego wieku. Kompe- 
tenci we Lwowie mieszkający mają świa- 
dectwem lekarzy Zakładu karnego, inni zəś 
świadectwem lekarza w rządowej służbie sto- 
jącego udowodnić, że do służby dozorcy 
więziennego są fizyeznie zdolni, nareszcie 
mają się wykszać, czem się obeenie trudnią 

Na kompetentów którzy posiadają wy- 
kształcenie w jakiemkolwiek rzemiośle, tu- 
dzieź na nieżonatych i młodszych weźmie 
się szezególny wzgląd. 

Podania własnoręcznie pisane, mają 
być wniesione w przepisanej drodze do pod- 
pisanej Dyrekcyi, najdalej do d. 30 listopada 
1884 
C. k. Dyrekcya Zakładu karnego dla mężczyzn. 

Lwów, dnia 16 października 1884. 


L. 9211. (6784 1—8) 

Posada kancelisty przy sądzie powiato- 
wym w Mikulińcach z Poborami XI. klasy 
rangi jest do obsadzenia. 

Ubiegający się o tę posadę, lub posa- 
dę kancelisty przy innym sądzie powiatowym 
lub kolegialnym, ewentualnie o posadę kan- 
eelisty dla prowadzenia ksiąg gruntowych 
okręgu lwowskiego wyższego sądu krajowego, 
wniosą swoje należycie udokumentowane po- 
dania w drodze przepisanej, najdalej do koń- 
ca listopada 1884, do Prezydyum sądu ob- 
wodowego w Tarnopolu, 

Ubiegający się o posadę kancelisty dla 
prowadzenia ksiąg gruntowych, mają wykazać 
uzdolnienie swe dla prowadzenia ksiąg grun- 
towych w myśi rozp. minist. z doia 10 czerwca 
1885 1. 101 dz u. p 

Kandydaci wojskowi wedle $ 5. usta- 
wy z dnia 19 kwietnia 1872 nr. 60 dz. u. 


Wypłata stypendyów nastąpi za kwi- ; p. nkwalifikowani, przy obsadzeniu posad kan- 


celistów dla prowadzenia ksiąg gruntowych 
przed innemi kandydatami tylko w tedy u- 
wzg'ędnieni zostaną. jeżsli zarazem wykażą 
uzd”lnienie swe do prowadzenia ksiąg grun- 
towych wedle rozporz. minist. z 10 czerwca 
1875 |. 101 dz. u. p. 

Lwów, 20 października 1884. 


L. 1737. (6798) 

Celem obsadzenia posady radcy skar- 
bowego, w VIL klasie rangi, z określonemi 
ustawą nzleżytośaicmi etatowymi, w obrębie 
galicyjskiej c. k. krajowej dyrekcyi skarbo- 
wej 

Mający chąć ubiegania się o tę posadę, 
wini wnieść swe podania, zaopatrzone w do- 
wody prawnie przepisanych wymogów, tu- 
dzież znajomości języków krajowych w dro- 
dze przepisanej, w :rzeciągu czterech ty- 
godni do Prezydynm krajo xej dyrekcyi skarbu 
we Lwowie. 

We uwowie, dnia 20 pażdziernika 1884. 


Rozmaite obwieszczenia. 


(6445 2—3) 
Pp. Ddrowie Albin Lehman*) i Stanisław 
Schalzel, wpisani zostali z dniem 4go pa- 
Żdziernika 1854, dn listy adwokatów pierw- 
szy z siedzibą we Lwowie, drugi z siedzibą 
w Brzeżanach. 
Z Wydziału Teby Adwokatów. 


Lwów, dnia 4 października 1884. 


*) W numerach 282, 233 i 288 G. L. 
wydrukowano mylnie  Lechmau zamiast 
„Lehman“. 

L. 39019. (6439 2—3) 


C. k. sąd handlowy we Lwowie oznaj- 
mia nieobecnemu Izraelowi Sommer, że prze- 
ciw niemu został dnia 22 sierpnia 1884 1. 
39019, na rzecz Philippa Nadla wydanym 
nakaz zapłaty sumy wek:lowej 150 zł. w. a. 
z pn. 

Gdy miejsce pobytu Izraela Sommer 
nie jest wiadome, ustanywiono dla niego ku- 
ratorem adwokata dr. O. Standa, a tegoż 
zastępeą adwokata dr. Raresa 1 wspomniany 
nakaz zapłaty mianowanemu kuratorowi do- 
ręczonym zostaje. 

Wzywa się zatem Izraela Sommer, aby 
ustanowionemu kuratorowi służących do swo- 
jej obrony środków dostarczył, lub innego 
zastępeę sobie obrał, gdyż inaczej ze za- 
niedbania wyniknąc mogące następstwa szko- 
dliwe sam sobie przypisze. 

Lwów, dnia 30 sierpnia 1884. 


L. 3036. (6789 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Kalwaryi za- 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Jana Bauera, iż skutkiem wyniesionej przeciw 
niemu skargi przez Michała Roskosza, o za- 
płacenie kwoty 215 zł. w. a. z pn., termin 
do rozprawy sumarycznej na dzień 26 listo- 
pada 1884, o godzinie 9 ;rzed południem 
wzynaczonym, GTAZ kuratorem p. dr Leon 
Loria adw. kraj. w Wadowicach ustanowio- 
nym został, któremu wszelkie dokumenta, 
oraz środki do obrony służące udzielić, lub 
też sądowi swego pełnomocnika wskazać 
winien, gdyż w przeciwnym razie wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisać 
będzie musiał. - 
C. k. sąd powiatowy. 
Kalwarya, dnia 24 lipca 1884. 


Doniesienia prywatne, 
L. 9666. (674! 3—3) 


Ogłoszenie konkursu. 


Magistrat miasta Tarnowa rozpisuje ni- 
niejszem koskurs na posadę weterynarza 
miejskiego z płacą roczną 400 złr. w. a, 

Ubiegający się otę posadę winni poda. 
nia swe, zaopatrzone w metrykę urodzenia, 
patent wetynarski i w dowody iż władają je- 
zykiem polskim i niemieckim, wnieść do 
Magistratu tutejszego najdalej do 15 listo- 
pada b. r. 

Posada weterynarza miejskiego. którą 
będzie prowizoryczną nie wyklucza możno- 
ści frudnienia się prywatną praktyką wete- 
rynarSką. 

Z Magistratu woln. miasta 
Tarnowa, dnia 17 października 1884, 


Karola Balabana 
we Lwowie, 


poleca 


pod nazwiskiem „S A R IUS Zs 
we Lwowie polecaną 
1 klo. takiej kawy 1 złr. 50 ct. 
na prowincji 4*/, klo. 7 
do każdej stacyi pocztowej w kraju, | 

S$ Pod nazwiskiem „Siriusz* sprzedawa- 
na kaws nie potrzebuje 9cio letniego pobytu 
w Ameryce, ani protekeyi osobliwszej taniości 
dla publiezności, jest to gstunek kawy, który 
u mnie bez wszelkiej protekeyi o 10 centów 
taniej Kosztuje. 

Ostrzeżenie przed naśladowaniem firmy 
SIRIUSZ jest bez podstawy, ponieważ firma 
tworzy imię 4 nazwisko. _(6760 2 2) 


Alabastrowo - białą 


najpiękniejszą i najirwalszą 


KM za r a ©, 


dobrze kryjącą, szybko schnącą i z pięk- 
nym połyskiem, do przeciągania drzwi, 
okien i t. P- 
polecaja 


HUBNER i HANKE 


we Lwowie. (5:93 43—? | 


WE LWOWIE, w rynku 1. 42. 
poleca i rozsyła pocztą franko. | 


wiodorowych gatunkach 


w woreczkach 5 kilowych, po 


Rio żółta, pospolita . , . . « « . złr. 6.40 
Samtos zółta, czyste zdrowe ziarna . „ 6.80 
Colomba żółta, duże ziarna . . . „ 720, 
Domingo blada, dobra w smaku . . „ 76 
Portoriko zielona, wcale dobra . . „  8-— 
Malabar perłowa ,„ a ao S40 
Lagunyra zielona dobra i aromatyczna „ 880 
Kuba ciemno zielona mocno aromatyczna „ 9— 
plantaeyjna drobniejsza . . . „9:60 

e m A grubsza szlachetna . „ 10— 

Jamajka zielona szlachetna aromatyczna 

grube ziarno, „ 10:40 
Jawa biała, aromatyczna słaba . . . „ 10— 
„  złotawa r A 00 SELUBC 
Moka arabska silna aromatyezna . . p 9.69 
Perłowa Ceylon szlachetna w smaku „ 10.40 
Menado brunatna najszłachetniejsza o, 15) 


St. Jago di Cuba zielona najszlachet. , l 
(5684 8-7) i 


PISWY +. -. 0.3 
Orzechy tegoroczne . 


złr.-20_ ct. ABE 


i eyi 
| stopada 158 


Z Dyrekcyj galicyjskiej kasy oszczędności | A Mü h d 
in Munchen: das Bankhau i 
| das us J > 
|. Bei den auswärtigen Zahlstel] A A Riu 
„der Coupons der Silber-Priori 


JUL. NAHLIKA we Lwowie 


poleca 


Wodę na porost włosów 


ry, jako najpewniejszy środek. 
Cena flaszki 1 złr. 


POMADĘ dr. Millereta 


płynu na głowę. 
Cena słoika 2 złr, 


bory chirurgiczne i opatrunkowe 
Zamówienia z prowincyj załatwia 
odwrotną pocztą (3783  14—4) 


przeciw wypadaniu tychże i łuszczenia się skó- | ska 1. 5, I piętro. 


na porost włosów, dla niemogących używać | 


Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel- 
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, 
krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy i przy- 


się 


C>E>QGOGGG5 


Na sezon polowania 


polecają 


grót, lotki, kule i kapsie, 


uniwersalne smarowidło 
nieprzemakalne do butów, 


smarowdłopodeszwochranne 


czernidło i lakier 
do skór 


po najtańszych cenach 


Hibner! Hanke we Lwowie, 


(5320 20—?) 
(6527 16— ~ 


Winogrona dojrzałe i słodkie 1 zł. 50 et. 


60 „ 
a za 508: 
wysyła w koszach 5 klgr. opakowane i 

franco do każdej stacyi pocztowej 


Ed. Rittinger 


właściciel winnic, W ersehetz (Południowe 
Wegry). 


(6509 4 3) 


Ogloszenie. 


„ W wykonaniu uchwały Towarzystwa 
galieyjskiej kasy oszczędności z dnia 24 
wietnią 1584 rozpisuje się niniejszem 


Konkurs 


celem obsadzenia posady drugiego dyrektora 
urzędują ego, z Te ani 000 złr. wa. 
rocenie, z dodatkiem kwaterowym 480 zł”. 
! z prawem do emerytury. 
W za 
dzi głównie: referat spraw hipotecznych, u- 
trzymywąnię w ewideneyi  przyrzeczonych 
lub wypowiedzianych pożyczek, czuwanie nad 
regularnem wpływaniem rat i nad stanem 
hipotek, udzielanie stronom w tym względzie 
informacyj, referat spraw podatkowych, nad- 
zór na 
potrzeby, pierwszego dyrektera urzędującego 
we wszystkich jego ezynnościach, w którym 
to celu obowiązkiem będzie drugiego dyrek- 
tora obznajomić się ze sprawami wchodzą- 
cemi W zakres pierwszego dyrektora. 
Kandydaci o tę posadę winni przeto 
wykazać teoretyczne i praktyczne wykształ - 
wy.) prawnicze, wiadomości ustaw finanso- 


ASY OSZe 
4, 


we Lwowie. 


Ł 892 7 


Ogloszenie konkursu. 


Celem obsadzeni» possdy nauczyciela 


Si zaelickiej przy tutejszych szkołach 


ludowych i 4 R ARE Ad © 
£ rednich rozpisuje się niniejszem 
konkurs: rozpisuje się niniej 


Z tą 


> posadą połączona jest płaca ro- 


na w kwocie 500 zlr. wa i remuneracya Ta- | 


dy gminnej w kwocie 500 złr. wa. 


Kandydat musi się wykazać: 


że ukończył szkołę średnią. posiada grun- ; 


he t żę MomośĆ jezyka hebrajskiego i re- 
' Posiada gruntaw raj ję- 
zyka polskiego gruntowną znajomość ję 
Pierwszeństwo otrz "mają kandydaci ge 
doktorat filozefi:. ga. tka 
„ Kandydaci ubiegający się o tę posadę, 
mają należycie udokumentowane prośby wnieść 
do Frzełożeństwa gm. wyz. izr. w Stanisła- 
wowie do końca listopada 1884. 
Przełożeństwo gminy wyzb. izrael. 
Stanisławów, 15 października 1884, 


kres działania tego dyrektora veho- der 


d registraturą, zastępowanie, w razie IN W ien: die 


| 


ferner für beide Coupons bis incl. 


> 3 „wych i podat Is 
St. Markiewicz . Podania kły wniesione do Dyrek- | = 
zędności do końca miesiąa li |Jn Frankfurt aM: die Deutsche Vereinsbank und das 


celem wykładu w tym języku. ' 


lanie 1 jezyka: niemieckiego, | 
pianie udziela córka oficera w domu F po e 
za domem, Honorarynm mierne. Ulica Młynar- | handel żelazny, plac Halicki 
1. i we Lwowie, poleca 


swoj największy wybór [6663 7—14] 


wieńców grobowych blaszanych 


o cenach bardzo przystępnych. 
Z blaszanemi kwiatami od 1.40 do 6 złr. 
Z porcelanowemi kwiatami od 8.80 do 8 złr. 


0©>G0©GG-G0 
Oliwę do maszyn 


| N marowidł 
| do osi roda 
KING! 1 Hanke 


polecają 
we Lwowie. 


9 
[pranie e "nauki na forte- | Antoni Halski 
| | 


[6780 2—*] 


DRZZWIOGZNE Wyiepianie 


szelkich owadów 
ped gwarancyą skuteczności. 


NECROLIN , 


jedyny środek do wytępienia miu oli 
pcheł i wszów. Przeciw płaskwoni w AA 
molom w futrach, w sukniach i meblach śro- 
dek niedoścignięty. który nie robi plam. Za- 
pach przyjemny. Flakon 50 et 


BLATTOLYTH, 


jedyuy środek z jo PERL szwabów, russów, 
chrząszczy, mrówek ete., niedościenie! tad 
w skutkach. Puszka 50 ct. PRE n 
50 ct. Niżej 1 złr. nie przesyła się towaru. — 
Nabyć możne w wielu aptekach i handlach. 
Główny skład (6443 5—8 


BE. 


(4—0€e tgs) 


<= 


SOKLE 


"ED 


uprzyw. 


galic. akcyjny Bank hipoteczny 


wydaje we Hwowie i przez Filie 
w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu 


LUNATY KASOWE 


4  proccentowe płatne w 30 dni po wypowiedzeniu. 
4h „ 60 
Aiwów, 7 stycznia 1884. 


» ” n 


n 5 


(Przedruk nie będzie płacony) (6300 7-:) W ŻE 
KKKKERAKKRKKAAICA YEXIOGOGOODOODOLKY 


K. K priv, Erzitrzog Albrecht: Baty, 


Z. 3887/10. Kundmachung. 

„Die am 1 November 1884 fälligen Coupons der Prio- 
ritäts-Obligationen I. & IL. Emission der k. k. priv. Erzher- 
Z208 Albrecht-Bahn werden vom diesem Tage ab eingelóst 
und zwar: 

Silber - Priorititen- Coupon mit T fl. ö. w. in Silber, 
der Gold-Prior.-Coup. mit 5 f. Gold — 12', Francs = 10 

Reichsmark. | 


Zahistellen sind: 
k. k. priv. allg. öst. Boden-Credit-Anstalt I. 
Herrngasse 8, für die Coupons der Prioritäten I. & 
ą w Emission, 
er Wiener Bank-Verein I. He är di ja 
pons der Prioritäten II. EMIRA Ba 3 


14 November 1884 


Berlin: die Deutsche Bank, 


Bankhaus von Erlanger € Söhne 


Cien erfolgt die Einlösung 
ritaten mit dem von uns fest- 


i 


„zusetzenden, den hiesigen Durchschnitts-coursen entsprechen- 


den Betrage in Reichsmark, die Einlë 

„mit 10 Mark in deutscher Reichs vahaa 4 Wid 
| Vom 15 November 1. J. ab erfolgt die Einlösung der Cou- 
pons nur bei unseren Zahlstellen in Wien. 

i Die Einlösung der am I Mai 1884 verlosten Priorititg- 
, Obligationen I. & II. Emission findet vom 1 November LJ 
ab in Wien bei der k. k. priv. allg. österr. Boden- Credit - 
‘Anstalt, dann bis incl. 14 November l. J. bei den genannten 
fahlstellen in Berlin, Frankfurt aM.: und München statt 

| Wien, am %0 Oktober 1884. : 

| Der Verwaltungsrath. 


(Nachdruck wird nicht honorirt) (6787) 


poleca: 


GLOWNY SKŁAD DLA GALICYI ] Lampki - A wyadysw ORKA LEGG 
NE" Porcalany, okta | wariy mieszane) K i 1 sztuka od 1 zł., I 50 et. 2 zł, 4 zł., 5 zł. 


aL G. z. oraz do tychże LAMPEK gnotki WOSKOWE, 1 pudełeczko 20 et.[ 
ROŻNÓW NA jajka Aryan 6. zwykłe gnotki 1 pudełeczko 6 centów. 


BOGODOOCODOOOGÓJOGOG0000000000 


Hübner i Hanke 2 TSA REONARE owelle i Obrazki 


białe i kolorowe od 18—30 et. w 4ech temach. 


niesolone, deserowe, w KE 5cio PNE SENT ARINEN (m) 
kilogramowych , a ię A Oś 
Masti ES a o Jeol AATAMOWIC: S Nakładem księgarni 8 
Siarczan miedzi sue zee eso 9 TEODORA PAPROCKIEGO I SEL 
k EE "winka Fo rinan 5 w WARSZAWIE, 8. Chmielna 8. 
(siny kamień ACE: 
TAA |OD EWY 2 MICHAŁA BAŁUCKIEGO 
E3 
(a. 
3 


we Lwowie. 


- Perkale białe, kolorowe i płócienka. 


Płótna czysto miciane, apreto- 


Treść : Tom I: Za późno. Ostatnia stawka. Przechrzta. 


śś 


śmierci. — Tom II: Ojcowska wola. Dwie siostry. Co ją ocaliło. po 


Q 
Q 
O 
Q 
świeżo wyszły z druku 8 
Q 
O 
O 
PO 
© 
© 


wane i surowe, płótno woskowe 8 
na poszwy, Zapał i Nankin. %3 godya grecka w góralskiej chacie. Do kraju. Heraklesowe drogi. — 
ANTONI ENDERS ALCON 5 Tom IH: Scherzo. Prosto z pensyi. Karykatury. Z albumu maluczkich. 
przedtem. LID skit „AG CHOATE enne ora 2 z tatrzańskiej wycieczki. Rywale. Latawica. 


Cena 4 tomów rs. 5. © 
DEF” Nabywać można we wszystkich księgarniach krajowych 
Pi zagranicznych. 


1 


na porę zimową w naj- OHUSTECZKI z kolorowemi szlaczkami, 
U tii eiin Gybo?ze 4 sztuka 10, 12, 20 i i 35 et. 
Chustki cieple Himalaya i inne 


VaV, (= Ł zal e utrzymuje na składzie w wielkim wyborze. 


A Chustki kaszmirowe kobieco na głowę 
na pończochy i skarpetki w resmaitych nowych deseniach. 


1 kilogram po 4, 5, 6, 8 i 10 ct. 


= [6800 1 - 3] O 
GOOCODOO 
Posiada na składzie pończochy i szkar- „ażoż ący 


GARNITURY, począwszy od 13 złe, 50 cnt, 


4 

płótno amerykańskie, sztuka 39 łok. złr. 7.50. f Wigilia Bożego Narodzenia. — Tom IV: Jubileusz. Obrazy i obrazki = 
; 
3 


Towary drobiazgowe, guziezki do ubrań petki białe i kolorowe. 
CE JEŻ Ea Kawa a Również poleca bardzo „bę, patga TE = 
res tego handlu wchodzące artykuty, płócienne do szkła, sztuka od 22 ct. do 80 © e 1e- Sy - NESATSSY DG ) 
(7) 
po cenach najumiarkowańszych, Grube PA i Mara do mecat N Pracownia i Skład > 
(6550 4- 6) Polecając się łaskawym względom Sza- cO W E T 
nownej P. T. Pubiiczności, oczekuję łaskawych o GOTO YCH SUKIEN M SKICH o 
Eo a rozkazów, pozostaję z poważaniem. = P l Pi tk k e 
Hübner i Hanke [Lunnan AA 5 awia Piątkowskiego |= 
P ops (sb) 
we Lwowie Słabości BOTEA z we Lwowie, plac Halicki I, 13. z 
2. Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publiczności, ar 
© wszelkiego rodzaju Z polecam i nadal moją pracownię. zaopatrzoną w najnowsze i najmodniejsze = 
farb ole ne z towary jesienne i zimowe, po umiarkowanych cenach. Zaopatrzyłem 
s ato: cierpienia wątroby, kolki, hemo- Z mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męskie, tak, że można na- >» 
: à roidy, osłabienie żołądka i niestrawność Z> f być cały garnitur własnej roboty za 13 złe. 70 ent, i wyżej. 5 
zupełnie do użycia gotowe, leczy w najkrótszym czasie pod-gwa- =] Wykonywam oraz wszetkie zamówienia w miejscu i na ae nap Alka = 
doa Ahia rancyą aaa ją PU al- MAE gon- Jh = ratnie i po umiarkowanych cenach. [6538 8 - 7] — 
xir“ z ap neida ena aszkıi maaa zzz, u PENN E 
1 zł., całej flaszki 1 zł. 80 ct, Prz ' Oa 
; domów, dachów, wysyłkach pocztowych o 20 et. wigcdj Epee w cenie 2 złr. 50 SE 
PZG AUR KULE na opakowanie. Wyłącznie do nabycia | 3 a 
schodów, drzwi, okien, prawdziwe w apt. St. Ge org we Wie- AR >: sia te 70 
podłóg, Ściam i sufitów; dniu, V. Wimiergasse, 38, (dokąd sto- Pk : i ti i Zoe 420» ERR Rx 5 < 
sować należy pisemne zamówienia. Skład Z OSOWO CAO << <> = CNC NE D> w OW 
farb W tubach we Lwowie w aptece p. Mikolascha. cze 
y (5U47 8—1?) 


do robót artystycznych 
olejne i akwarelowe, 


do malowania 
na porcelanie 
jakoteż i inne 


farby 


JAN IENATOWICZ 


Fabryka we Lwowie, ulica Kopernika, liczba 3, Filia przy ul. Halickiej 
naprzeciw Rałłabana iw iśrakowie, Sukiennice SE 
poleca : 


NIGRETINA. 


o długiem doświadezeniu udało mi się wynaleźć wyborny środek do natychmiastowego farbowania 
łosów na trwały i piękny kolor czarny lub ciemny; jest on zupełnie nieszkodliwy i w zastoso- 


Handel KORALI | 
Romualda Turagiewicza | 


przy ulicy Koralnickiej I. 4 


wysprzedaje 


4 rd 


A i i waniu bardzo prosty. — Cena 1 zdr. 
pokostowe i  lakierowe Średhi do wywabiania plam : 
z powoduj'zwinięcia handlu KORALE odalima, wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, piwa, mleka, pleśni itp. 35 cnt. — Ben- 
i po cenach sznurkowe i biżuterye koralowe po znde zolina, wywabia lamy tłuste, pokostowe i maziowe 20 i 30 et. — Btilinn wywabia plamy 
najumiarkowańszych żonych  statych cenach. z farb od podłogi, flakon 25 ct. — Jawelimz, wywabia plamy owocowe i z wina czerwonego, 


fakon 20 et. — Oksalina, wywebia plamy powstały z rdzy, krwi i atramentu. 
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b I) | i m | i | i OG do obuwia, daje piękny połysk, miękczy skórę i chroni od pękania, pudełko 10 i 20 et, 
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| jeden w 4tym, drugi ótym roku, są na sprze- 
| daż w ODNOWIE, poczta Kulików, dwie 
Ek od Lwowa. — Udawać się do Zarządu 
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do obuwia i skór, miękezy skórę, ezyni ją nieprzemakalną i trwałą, pudełko 50 et. i 1 złr. 
Atrament czarny kamypeszowy 


() nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny i zupełnie nieszkodliwy, 
fiaszeczka po 10, 17, 25, 30, i 50 cnt. 
1 Atrament niebieski. fioletowy, zielony, czerwony flaszeczka po 10 i 15 et. 


FARBY DO STEMPLI 


niebieską, fioletowa, czerwoną, czarną, flaszeczka po 15 ent. 179 
Powyższe wyroby zostały wyszezególnionie 5 medalami z sługi 


Hübner i Hanke 


we Lwowie. 
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do prochu, szkła i porcelany, z płótna $$ L s a 66 
e galicyjskiego. Tuzin zł. 2.40, gk e osy „Kincsem 9 
28 3.60, z kolorowemi brzegami. tuzin zł. % © 
| 2.80, 8.40 i złr, 4, z kolorowemi po i zin. w. a. 

Ê brzegami i napisami do szkła. do por- ciągnienie d. 20 lutego 1885. 


i celany, tuzin złr. 5.40. f 
Ilość losów wygranych 10.000 
| JEDWABNE SZARE DO PROCHU, mianowicie 1 na 50.000 złr. w. a, 


tuzin złr. 2.16 i 3.96. i , 20.000 


qbal GE cent. 


chustki włóczkowe w wielkim wyborze, jak 
również kamizelki i spodnice; 


dła dzieci kompletne ubrania 
POLECA HANDEL 


F. Knauera i Syna 
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MAGLOWNIEK po 70 i 80 ct. = WK - 
b SBIENNIRCE szare płócienne po złr. 1 „ 5.000 n 
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4 drukarni Wł. Łozińskiego ul, Czarneckiego l. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber). Papier z e. k. up EYSTOJTerBep a f x 
T onga F0 ene 


